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Geny ogłoszeń 
za wis”se milin- 
trowy przed 1 złoty 
w tekście 50 gr, za 
tekstem 40 gr. Ogł» 
szenia tabsłaycz- 
na 50 proc., a świą- 
tec -ne.25 proc. dro- 
że. Drobne ogło- ` 
szenia po 10 groszy 
Dla poszukujących 
pracy 5 gr. za wy- 
raz. Najmnej 1 zł. * 
Za z © rzeżsnie miejsca 

folicza Ste £69/, || 
[3 


ODDZIAŁY: 


KIELCE, ul. Współna 12, tel. 18-78; 
ZAWIERCIE, ul. 3-go Maja 5, tei. 87; CZEŁADŹ, 


Sosnowiec, wtorek 7 kwietnia t956 roku. 


Eo ZAGŁĘ. 


Jedyny organ demokratyczny niezależny woj. kieleckiego. 


Niesamowity bieg wypadków 


BĘDZI 


Szy A EZE 


F or CAS E CE PA, „yt 


w częstochowskiem ambulatorium ubezəieczzini 


CZĘSTOCHOWA, 6. 4. — Do arı- 
bulatorjum ginekologieznego Ubezpie 
czałni Społecznej przybyła 40-letn:x 
Stanisława Stępień i zażądala od gina 
kologa dr. Władysława Kahla wyds- 
nia jej świadectwa dziewiczości. 

W pewnej ehwili Stępień niespo- 
dziewanie zadała lekarzowi silny cios 
pilnikiem w głowę, raniąe go w skoli 
tę kości skroniowej. 

Zawiadomiona o wypadku żona do 
ktora przybyła niezwłocznie do szpita 
la i tak sie przejeła widokiem rannego 
męża, że w kilka minut po powrocie do 
tomu zmarła. 


SEE 
> a 


Miał emocig 


GDYNIA, 6. 4. — W firmie ekspe- 
dycyjnej Bato - Lewant w Gdyni u- 
rzędnik, Jerzy Kaden, zdefraudował 
czek na 12 tys. funtów — szterlingów. 
Kaden: zrealizował czek w jednym z 
banków i pieniądze przegrał w Zoppo 
tach. Aresztowano goi * odstawiono 
do więzienia. j * 

-ogo 


gamobóletwa pary narzeczonych 


GDAŃSK, 6. 4. — Z pomostu 7000 
ckiego wskoczyła wczoraj do morzą 
para narzeczonych: Henryk Schneide 
miihłer abiturjent z Kwidzyąia | Mar 
gareta Schimme. 

Przechodnie  pośp'eszyłt na ratu- 
nek. jednak zapóźno. Oboje młodzi n- 
tonęli. $ 
AOE 


Czy iesteś członkiem 
L.O.P.P? 


godzinie szóstej rano termometry W 
Warszawie wskazywały cztery stopnie 
mrozu. 

Ten spadek temperatury spowode- 
wany jest falą zimnych wiatrów z 
półn. - wschodu. Województwa central 
ne Połski odezuły nagle ochłodzenie 
stosunkowo słabiej, na południu nato- 
miast panuje niema] prawdziwa zima. 

W Tatrach po znacznym spadka 
temperatury zaczął padać Śnieg, któ 
ry spadł również iw Zakopanem, 
Przez cały dzień onegdajszy Śnieg, pa 
dający z przerwami w górach i Zako 
panem, przykrył ziemię kilkudziesię- 
ciocentymetrową warstwą. 

W Kieleckiem po silnej burzy gra- 
dowej z piorunami w niedzielę padal 
6n:eg, który jednak nie utrzymał się 

W nocy z seboty na niedzielę w no 
szczególnych miejscowościach woje: 
wództwa kieleckiego szalała wichura, 
połaczona ze Śnieżycą. 

Również w woj. wileńskiem i w Wil 
nie spad} wczoraj obfity Śnieg. 

Wezoraj o godz. 8-ej rano zarote- 
wana następujary układ temperatur: 


Donoszą z Warszawy, że wezoraj 0 ' 


Stan dr. Kahla jest poważny, lecz 
nie beznadziejny. 

Dochodzenia ustaliły, że Stanisia 
wa Stępieńń od dłuższego czasu prze- 


Wytck na endeckich bombiarzy 


nia jej badaniom psychjatryczeym. 


śladuje lekarzy, domagając się od nich 
wydania rozmaitych świadectw. 


Stępień zatrzymano, celem podda- 


C31 do 4 iat więzienia 


ŁÓDŹ, 7. 4. Wezoraj popołudniu 
sąd okręgowy w Łodzi ogłosił następu- 
jący wyrok w sprawie 27 ezłonków 
Stronnictwa Narodowego, oskarzonych 
o zamach bombowy. 

Oskarżeni Siemianowski, Zwierze- 
wicz i Ogórek skazani zostali na 4 la- 
ta więzienia, Warchoł i Baranowski: na 
2 lata i 6 miesięcy, Fondys, Zielak, 


Bartczak, Mila i Doroszewicz na 2 ła- 
ta więzienia, Gawroński, Wiśn.ewski, 
Szpasek, Murawa, Braun, "I worek, 
Przybyłski, Fraburczyk, Leiliger, Anto 
ni Dybilas, Osiński, Melke, Czssnecki, 
Wawrzyniak na karę 1 roku więzienia, 
3-6j oskarzeni Stajuda, Marein Dybi- 
las i Patora zostali uniewinnie:.1. 
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Cena numeru 10 groszy 


CEEA PSEA ZASYCZYA 
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s nosi miesięcznie 
zł. 2.— 
Adres Redakcji, Ad 
ministracji i Dru- 
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ul, !eatralna 1a 
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Palka (ty BOW  atitóN 


WARSZAWA, 6. 4. Wediag danych 
Głównego Urzędu Statystycznego, lud 
ność Rzeczypospolitej Polskiej w dniu 
1 stycznia rb. wynosiła 33.823.000 0310, 
czyli o 405.000 osób więcej niż w dwu 
1 stycznia 1935. 

Ź liczby tej na województwa środ- 
kowe przypada 14.171.000 na wsebed- 
nie 5.928.000, na zachodzie 4.750.960 
na południowe 8.968.000. » 


zy:— 
Rozpruta kasa 


CHORZÓW, 6. 4. — Do biura Gór 
nośląskiego Handlu Żelaza w Chorzo- 
wie dokonano wczoraj włamania. Nie 
ujęci dotąd spracwy zapomocą . Świ- 
drów i raka rozpruli dwie kasy ognie 
trwałe, z których zabrali około 3.000 
złotych. 2 

Policja prowadzi dochodzenia. 


= Wojska włoskie | ścigają 


| rozproszone oddziaiy negusa 


RZYM, 6. 4. Marszałek Badoglio 
telegrafuje: Oddziały nasze posuwają 
się dalej, ścigając rozproszone oddziały * 
armji negusa. 

Pierwszy korpus i korpus erytrejsk 
E n n 


po obejśeiu jeziora Asziangi zajęły waż 
ny punkt węzłowy Quoram + dotarły 
wezoraj do Alamata o 15 km. m poud 
nie Quoram na drodze, wiodącej do De- 
ssie. Na odcinku zachodnim jedna z na 


„Batory” gotów 


WARSZAWA, 6. 4. Jak donoszą Z 
rjestu, dnia 3 bm. przybył tam po po- 
myślnym zakończenia prób  tezhniez- 
nych drugi polski motorowiec „Batory“ 
Techniczny odbiór statku nastąpi dnja 


pełnić będzie służbę na statku. 
Uroczysty odbiór statku przez wła 
ścicieli nastąpi około 15 kwietssa Dla 
dokonania tego aktu wyjeżdżają z War 
szawy do Trjestu delegaci "lewarzy- 


10 bm. i od tej chwili polska załoga stwa Gdynia — Ameryka. 
RDZ inn) 


Poznań — 1, Wilno — 2, Łódź — 2, 
Kraków -- 2, Lwów — 4, Zakopane 


— 2 Puck + 3, Kielce + 0, Zale- - 


szczyki -++ 1, Hel + 2, Hala Gąsiernc) 
wa — 9. 


Fala zimna i opadów śnieżnyc 


Na Heli Gąsienicowej 9 stopni mrozu! 


Przypuszczają jednak, że nawrót 
zimna nie potrwa długo. 
e * * . 1 
Donoszą, że na niemieckim Śląsku 
mróz w górach dochodzi do 10 stopni. 


440 ofiar pochłonął huragan 
w stanie Missisipi 


NOWY JORK, 6. 4. — Huragan, 
jaki przeszedł w ostatnich dniach nad 
stanem Missisipi wyrządził wiełkie 
szkody w mieście Tupelo. 

Cała murzyńska dzielnica miastecz 


ka uległa zniszezeniu. Wiele zabnda- 
wań siłą wiatru zostało strąconych do 
jeziora. 

Liezba ofiar przewyższa 140 osób. 


Trzech wydrwigroszów 


w sutannach zakonnych 


CHORZÓW, 6. 4. — Polieja przy- 
trzymała wczoraj w Łagiewnikach 3 
osobników ubranych w sutanny, poda 
jących się za zakonników, należący:h 
do zgromadzenia Braci Misjonarzy Św. 
Franciszka w Wilnie. Łodzi i Pruszko 
wie. 

Dochodzenia wykazały, że posiada 


li oni podrobione legitymacje, na ped 

stawie których zbierali datki w War- 

szawie, Łodzi i na Śląsku. Zdołali oni 

wyłudzić w tem sposób koło 3.044: zł. 

Są to Augustyn  Hortyma, St. Pta- 

szyński i Walter Olszowski. 
Dochodzenia w toku. 


szych kolumn zajęła abisyński posteru- 
nek graniczny (na granicy Susanu i 
Abisynji) Gadabi, położony między 
rzekami Angareb i Gandua. 

W rejonie Semjen liczni przywód- 
cy zgłaszali się u naszych władz woj- 
skowych w Debark, składa jąe broń i 
wyrażając swą uległość. 

Samoloty nasze podpaliły dwa apa- 
yaty nieprzyjacielskie na lotniska w 
Addis Abebie. Jeden z naszych sariolo- 
tów na froncie północnym nie ; owró- 
cił do swej bazy. 


ABY ODSTRASZYĆ OD DEZERCJ 


ASMARA, 6. 4. — W armji abisyń 
skiej dezercja wkradła się już w szere 
gi oficerskie. Onegdaj ujęto 10 ofice- 
rów abisyńskich w chwili, gdy zańia 
rzali przejść na stronę włoską. 

Z rozkazu negusa oficerów tych dla 
przykładu stracono w okrutny sposóh. 
Wszystkich 10. przywiązano do w.el- 
kiego drzewa, oblano benzyną i podra 
Jono. Nieszezęśliwi spalili się żyw *m. 
PETERA TOT EENE E N ER EG ZZO TOBI 


Doraźna narrerfa dla post. 
Szafarczyka 


KATOWICE, 6. 4. Przed kilka dnia 
mi donosiliśmy o zuchwałym napadzie 
trzech osobników w Katowicach na no- 
sterunkowego Szafarczyka Pawła Sza- 
farczyk, postrzelony przez jeduero z 
napastników. mimo otrzymanej rany 
nie ustał w pościgu za nimi. W zwiaz- 
ku z powyższem p. wojewoda slaski u- 
dzielił posterunkowemu Szafarczy”awi 
doraźnej remuneracji w kwocie 100 zł. 
za dzielne zachowanie się w czas'e 7aj- 
scia. 


Plyną posiłki 


NEAPOL, 6. 4. — Na parowra 
„Toscana“  odpłynęło do  Afrvki 
wschodniej 65  of'eerów i 1900 esłon- 

-ków milicji faszystowskiej nałe?qe 
cych do 4 grupy „czarnych kosz! 
Na pokładzie 19-ta autokolumna z dy» 


j wizji „Trento“. 
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„Pałacu Tęczy”. 
wadziło 12 bram, wybitych w murze, 


Po inwazji muzu'mańskiei i wallijskiej — włoska 


Trójkolorowy sztandar włoski po- 
wiewa już w samem sercu Etjopji. w 
jej dawnej stolicy, Gondarze,gtównem 
mieście prowincji Amharyjskiej. © 


Addis - Abeba jest, jak wiadomo, : 
mias! m stosunkowo bardzo młod m, 


założył je Menelik, pogromca Wł» 
chów, Gondar zaś ma już za sobą bogs 


"tą przeszłość. 


Miasto to dostąpiło godności st: li 
cy Etjopji po inwazji muzułmańskiej 
na starożytne Aksum. W r. 1632 król 
Faziladas, _ wstępując na tron, obrał 
Gondar na swoją rezydencję. Gdy mu 
zułmanie zaczęli grozić nowej stolicy, 
negus zwrócił się o pomoc do króla 
Portugalji, który przysłał mu wów- 
czas 400 żołnierzy pod dowództwem 
kapitana Don Cristovao: de Gama. 

Portugałeczycy w krótkim okresie 
czasu zdołali wyprzeć i rozgromić mu 
zułmańskie oddziały, za co Negus hej 
nie ich wynagrodził. 

' Niektórzy spośród nich osiedli w 
okolicach Gondaru, a w Ślad za nimi 
przybyli liczni misjonarze ` jezniecy. 
Wspaniale, potężne mury, otaczająca 
Gondar, zamki, fortece i pałace, z któ 
rych pozostały tylko ruiny, były dzie 
łem Portugalczyków. 

WPŁYWY PRZYBYSZÓW 
były tak wielkie, że następca Fazilada 
sa, negus Suzenios przyjął katolicyz:n 
i sam nawracał nań'swoich poddany *h 

Był te okres największego rozkwi- 
tu Gondairu: w sercu Etjopji wyrasta 
ło prawdziwe miasto europejskie. 

Surowy. regime jezuitóy! 
reakcję Amharyjezyków. Sam negus 
zaczął nawoływać swoich poddanych 
dv wyrzeczenia się nowej wiary i ahdy, 
kował. 

Inwazja plemienia Gallów zadecy 
iiowała o łosie stolicy Etjopji. Gox- 
dar zaczął stopniowe chylić się do 
upadku, a jego imponujące pałace i 
zamki popadły w ruinę. 

Jeszcze dziś można oglądać 
ne resztki wspaniałej przeszłości. Je- 
den z zamków nosi nazwę „Pałacu Ko 
rony“, drugi — pompatyczny tynd 

Do pałacu tego pro- 


okalających miasto. Jedna z wież pa 
łacu, która zachowała się do dziś, nosi 
nazwę „Pałacu Miłości*. W niej to na 
gus zamykał swoje fawaryty i branki 
wojenne. Inny budynek, dziś zupełtie 
zrujnowany, był rezydencją żony negu 
sa. Stąd długi korytarz PO do 
jaskini z lwami. 


Jakże inaczej wygląda 
ZZA w 


312 km. na godzinę 


MEDJOLAN, %. 4. PAT. Na linji 
Medjolar — Rzym zaczął kursować 
nowy typ samolotów pasażer:kich, któ 
re przebywają odległość, wya0szącą 
520 km. w 1 godz. 40 min., t] z prze- 
ciętną szybkością 312 km. na godzinę. 


wywołał. 


smut 


GONDAR OBECNIE. 
Zamiast wielkich, wspaniałych mu- 
rów, pałaców i zamków — nędzne na- 
mioty. Zamiast 50.000 ludności, za 
czasów jego założyciela, zaledwie 5000 

Gondar jest dzisiaj miastem  rze- 
mieśłników, wśród których większnś6 
stanowią  falaszowie, t. zw. „czarni 
żydzi“ . 

Są to siodlarze, szewcy, 
krawcy i złotnicy. 

Na targi w Gondarze napływają ty 
siączne tłumy ludności ze wszystkich 
okolicznych miast i wsi. Tu można de 
stać najbardziej typowe dla Etjopji 
produkty: miód, kadzidła, . perfumy, 
naczynia rogowe z maściami, amulety, 
krzyże srebrne, filigranowe broszki, 
bransoletki, naszyjniki i` pieczęcie me- 
talowe dla wodzów analfabetów. l:e- 
częcie te niszczy się nacięciem noża 
po śmierci ich właścicieli. 
Po wę WOLE CJ 


stolarze, 


Woreczki soli, naboje i szpulki nie 
bleskiego i czarnego jedwabiu mają 
wartość monety obiegowej. 

Dojście z północnej strony do Gon 
daru stamowi płaskowzgórze pełne kra 
jobrazów górskich o nieopisanej kra- 
sie. Droga  karawanowa prowadzi 
przez góry i doliny, wśród których pły 
ną potoki i rzeki. Drzewa »wocowe ro 
sną na zboczach: cytryny, pomarań- 
cze, oliwki, winogrona, grusze. 

Sam Gondar leży na wzgórzu na 
2100 metrów nad poziomem morza. 

Na południe od dawnej  stołiev 
Etjopji. w odległości 1 dnia drogi 
karawanowej leży pośród gór wielkie 
jezioro Tana, źródło Nilu. Tu od po- 
ozątku wojny kierowali swe spojrze- 
nia Włosi: osiągnięcie tej najważniej 
szej części Etjopji będzie zapewna w- 
koronowaniem zwycięskiego pochodu 
Włochów. 
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Gondar—miasto przeszłości i przyszłości 


Chłopi wezwani do świętenia 1-0 maja 


W roku bieżącym poraz pierwszy, 
ze strony ugrupowań chłopskich padło 
hasło oficjalnego. święcenia dnia 1-go 
maja. Centralny komitet wykonawczy 
Stronnictwa Chłopskiego tego o'lla- 
mu, na którego czele stoi b. poseł Do- 
broch, wydając pismo „Chłopskie Ju- 
tro“ rzucił wezwanie „do członków 
partji i wszystkich chłopów, pracują- 
cych do masowego udziału w obcho- 
dach i manifestacjach w dniu 1-go ma- 
ja, jako dniu edern iro iwoko wig- 
ta pracy, a tem samem Święta Strat:- 
nictwa Chłopskiego, jako ji, chlo- 
pów pracujących pod własnemi sztun- 
darami“, 

Zwolennicy p. Dobrocha ostatnio 
rozwiązali *ywszą działalność na te- 
renie powiatu ropczyńskiego, bialskie- 
go, krakowskiego, bocheńskiego, stop- 
niekieko, kolskiego. 


„STADJON” 


SOSNOWIEC, 3 Maja 29 
; (obok Ubezpieczalni) 
TENISOWE j 
rakiety krajowe, angielskie. piłki, pan- 
t tofle. m | Naciągi rakiet, reperacje. — 


Choć minął prima aprilis... 


GUDAGTWA PRASOWE DOKOŁA GRZESZOLSKIEGO 


Po wyroku  skazującym Pawla 
Grzeszolskiego w prasie ukazują się 
rozmaite plotki, n na temat dalszych lo- 
sów skazanego. 

. Jedno z katowickich pism, a na- 
stępnie prasa warszaw ska donoszą, że 
Grzeszolski przewieziony. został do 
więzienia w w Warszawie. 

Jedno z pism warszawskich pou: Wo 
następujące ą wiadomość: 


„Zarówno wybryki gawiedzi ulież- 
nej, które miały miejsce w czasie prze 
Hrowadzania Grzeszolskiego z gmastw 
więzienia. do sądu, jak i zdecydowanie 
wrogie stanowisko tłumu po ogłosze- 
niu wyroku spowodowały, że prókura 
tór sądu okręgowego w Sosnowcu 26 
względów bezpieczeństwa nakazał 
przeprów. adzenie Grzeszolskiego z wię 
zienia będzińskiego do Warszawy. 

Osadzenie ©rzeszolskiego w w: jęzie 
niu warszawskiem nastąpiło w dniu 
Ww czor Li s: *M. 

- łodzi się zaznaczyć, że zmiana ta 
wpłynie bardzo poważnie na rozprawę 
jaka naskatek wniesionej przez ohroń 


ce apełacji odbędzie się w sądzie ape . 


pyjnym w Warszawie. 


Przepisy bowiem procedury prze- ` 


widują, że na rozprawę śpelacyjoa. 


sprowadza się oskarżonego na jego ją 
danie tylko wówazas, gdy przebywa 
on w arcszcie w siedzibie sądu. 
Wczorajszy I. K. C. podaje nawet 
szczegóły wyjazdu Grzeszolskiego' do 
więzienia warszawskiego, pisząć: 
Wyjazd Grzeszolskiego odbył się w 
tajemnicy przy zachowaniu wszelkich 
środków ostrożności. Celem uniknię- 
cia zbiegowiska. Grzeszolskiego prze- 
wieziono w godzinach wieczornych. do 
będzińskiego więzienia, skąd o półno 
cy zaprowadzono go na dworzec i 
wsadzono do wagonu. Grzeszolski za 
chowywał się zupełnie spokojnie". 


Jak się dowiadujemy, wszelkie wia 
domości o przewiezieniu Grzeszolskie 
go do więzienia w Warszawie są nie- 
prawdziwe. 

Grzeszolski przebywa nadal w wię 
zieniu sosnowieckiem i wogóle nie bt 
ło zamierzone przewożenie go do War 
szawy. 

" Pozatem.. dindnn się, że dE oń 
ca . Grzeszolskiego adw. Hofmokl - O 
strowski 

nadesk ił telegraficzną zapowiedź 

apelacji. 

Również apelację zapowiedział peł 
nomo: fk RORY SEGA Zad Pa 


Zbiorowe samobójstwo w hotelu 


Czter:ch mężczyzn i cztery kobiety odebrali 
sobie iednocześnie życie 


NOWY JORK, 6 4. — W Nowym 
Jorku wybuchła prawdziwa epidemja 
samobójstw, której podłożem są prze- 
ważmie straty, poniesione w iniere- 
sach i bezrobocie. 


Wezor aj w jednym 2 z hoteli nowojer 
skich popełniło o jednej porze samo- 
bójstwo aż osiem. osób. 


(lztorej mężczyźni, straciwszy cały ` 


majątek w operacjach handlowych o 
rozumiało się, aby wspólnie ze swemu 


żonami względnie przyjaciółkami po- 
zhawić się życia. 

Wszyscy ośmioro zamieszkali w je 
dnym hotelu, każda para w innym po 
koju. 

O umówionej godzinie ze wszy st- 
kich pokojów dały się słyszeć odgłosy 
strzałów rewolwerowych. 


Gdy słażba powyważała drzwi, 
stwierdzono tylko, że żadna z ośmiu >- 
sób już nie żyła. 


PRZYPOMINAMY 


że w Środę $ b. m. w sali gimnazjura im. Staszica, w Sosnowcu, o godz. Sej wiesz. odbędzie się: 


DOBROCZYNNY KON CERT wydawnictwa „Expresu Zagłębia” 
PESEE REWA TESS ES ATERRAT OE SRF a OZZOĄZA 


z którego całkowity dochód przeznacza się na święcone dla najbiedniejszych Zagłębia. 


© rz. udział biorą p. p.: 


i JERZY HERMANSON (śpiew) — Akompaujuje p. Ada Głowacka. 


W programie utwory: Coreliego, Czajkowskiego, Wieniawskiego, Brahmsa, Gounoda, Wagnera, Bartoka i rewelacyjny koncert skrzypcowy 
polskiego kompozytora Jareckiego. 


Bilety w cenie od zł. 1.43 do zł. 3.99 nabyć 
Na jutrzejszym koncercie dobroczynnym nie powinno nikogo 


wełek, w związku z odrzuceniem przez 

sąd powództwa cywilnego  Bugajów, 
którzy: żądali zwrotu 90 zł. za leczenie 
chorej córki Grzeszolskiego — Lucyny 
oraz t. zw. symbolicznej złotówki tyt! 
łem strat morałnych. 


> e 


„Podziekowanie 
= WPanu Józefowi Tokarskie- 
mu felazórowi w Czeladzi za tro 
skliwą i racjonalną opiekę przy 

_ chorej żonie tą drogą składają 


A. i St. Wałkowie. 


mastbęg A à Ks 4 ; 
; i 


010 mil. zł s eria 
WPŁACIŁY DO SKARBU LASY 


W roku budżetowym 1935-36 Dyrekcja 
Naczelna: Lasów Państwowychh w, łaciła 
do Skarbu Państwa, tytułem czystej nail- 
wyżki dochodów nad wydatkami gotówką 
złotych 80.179.574.26 wobec NIE 
nych złotych 25.500.000. 

Ponadto Lasy Państwowe soii w 
drodze rozrachunku ze Skarbem Państwa 
złotych 5.458.669.47, czyli razem złotych 
33.636.243.73. Oprócz tego z tytułu voda:- 
ków państwowych i komunalnych Lasy 
Państwowe w roku gospodarczym 1934-35 
(trwającym od 1.10 do 31.9.) wpłaeity zło- 
tych 6.545.626.46. 


Nadwyżka wpłat gotówkowych ponad 
kwotę praliminowaną umożliwiła rządowi 
zwiększenie w drodze ustawowej kredytnw 
dla Funduszu Pracy o sumę złotych 4500 
tys. na zatrudnienie bezrobotnych na wsi 
przy pracach meljoracyjnych i regulacji 
rzek, głównie w województwach wschod- 
nich. 


x EDR CERENA EAS T R A SERES 
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Józef € ET eg E FR (skrzyjące), profesor Śląskiego Konser watorjum Muzycznego w Katowicach 


można w Administracji „Expresu Zagłębia”, Sosnowiec, ul. Teatralna l-a (tel. 4-97). 


zabraknąć, komu nieohojętna jest dola najbiedniejszych. 
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SKUTECZNY HAMULEC 


Dla nikogo nie jest tajemnicą, że 
$-miogodzinny dzień pracy nie jest 
przestrzega::y, że na porządku dzien: 
nym jest praca w godzinach nadiiez- 
bowych. Pracują ponad 8 godzi ro- 
botnicy, pracownicy umysłowi, w 
przedsiębiorstwach prywatnych, samu 
rządowych, państwowych, w urzędach 
i wogóle przy wszelkiego rodzajn ZA- 
trudnichiu. 

Ustawodawtea, 


PO PREMJERZE. 


Li z IR 
Arysi LeŚniczanki 
operetki G. Jarno 
Operetka jest zmodernizowaną eórą 
opery. Powstała w dobrych, beztre: 
skich ezasach i Święciła swoje trym. 
fy w tym pamiętnym przedwojeni:ym, 
wesołym, rozśpiewanym i beztroskna 
Wiedniu. 

Pomieważ całe życie wytwetne 1 
balaszcze otraeało się wówczas dokola 
książęcezo stanu, przeto operetka w 
zasadniczym swoim wyrazie była ud- 
zwierciadleaięm życia dworskiego Z 
jego „budującymi* i gorszącymi oby- 
czajami. A ponieważ wówczas lubiano 
się pośmiać i wiele rzeczy w przystę: 
pie dobrego humoru wybaczyć, przeta 
w operetkach wiedeńskich było bardzo 
wiele pikantnej i aktualnej satyry 
polityczno-obyczajowej. 

Ale cały standart konstruktywny 
opereiek oparty był nra bohaterach. 
wywodzących się nieodzownie z ksią- 
żąt, hrabiów a już conajmniej baro- 
nów. Stąd i akcja sprowadzać się mii- 
siala do lśrsących przepychem pała- 
eów wyrełuionych wytwornem leez 
mocno srzesznem towarzystwem, kto- 


wydając ustawę © 


za 


re oczywista zapijało tylko szampana, 


słachałe cygańskiej muzyki i przygłą- 
dato sie ponisom baletowym. 

Fe sceny operetkowej modne mels- 
dje spływały ku niższym hierarenjom 
społecznym do wiedeńskiego fiakra 
wlacznie. 


A ponieważ wogóle na całym *wie- 


cie było beztrosko i żaden demokrata 
z wrazą na burżuja nie patrzał. przeto 
we wszystkiech stolicach Świata 99¢- 
retki sie przyjęły. bo były pierądze, 
i pa wstar ała wystawę seeniczną | 
na wielką orkiestrę, na Śpiewaków i 
na Falet. 

Kompozvtarzy wzięli się da mase- 
wezo pisania _ operetek, ho to porła- 
eio. 

Leey przyszła wojna. Zrobiła pier- 
wszv wvłom Po wojnie zabrakło ce- 
sarzów. królów i ksiażat. Ale jeszcze 
na wvystawe operetek starczyło. Do- 
piero kryzys gospodarczy zadał osta- 
fecznv eios operetce. 

Bo trndno, ieśli akeja rozgrywa się 
w przerwchom Iśniaevm nałacu, żeby 
ksieżna wvczła w perkaFkach a ze 
sceny wiała „integralna deflacja”. 


To też w latach od 1930 do 152 
próbowano zmodernizować  oporetkę. 
Poezęto oszczedzać na dekoracji, sto- 
sniac  modernistvczne _ dekoratvwne 
skrawki svmhobiczne. na* wieloosolr- 
wych orkiestrach. uciekaiae się do 
jazzów na chórach i na baletach (tvlko 
girłsy) — ale. niestety publiczność od- 
wróciła sie od tej modernizacji. ' 

W Warszawie jedna operetka po 
drueej plaśtują. Ludzie wrócili do 
staraj, stah zowanej opery 

Bo oper:tka może się ostać iylko 
jako wyraz dobrobytu i niefrascbli- 
wości. 

Dzisiejsze czasy nie no temu. Dla 
tego z bezbrzeżnym podziwem należy 
haczyć na poczynania naszego Teatru 
Miejskiego. który. wvstawiając ope- 
retke. pragnie chvha dać wvraz teri, 
<że kryzys minal. albo wdziom, którzy 
wasóńle oneratki z prawdziwego zdarze 
nia nie widzieli. pragnie unrzvsternić 
wvrohienie sobie _operetkowego o 


niej pojęcia. 
Kozubski Jan. 


czasie pracy, przewidział zgóry ko- 
nieczność stosowania wyjytków ud za- 
sady 8-miogodzinnego dnia pracy i wy 
jątki te uwzględnił w usiawie. 

Aby jednak sprawiedliwie wyna- 
grodzić pracownikowi większy wysi- 
lek, związany z dłuższym czasem piit- 
cy, a z drugiej strony, aby powstrzy- 
mać pracodawcę od zbyt ezęstegu ato- 
sowania godzin nadliczvowych -- u- 
stalił większą zapłatę za nie, niż % i %0- 
dziny normalne. Zapłata według no- 
weli z 1933 r wynosi 25 proce. za pier- 
wsze dwie godziny i 50 proc na na- 
stępne. Należy przytem zauważyć, że 
obniżenie nowelą z r . 1938 norm wy- 
nagrodzenia za godziny nadliczotwe 


* było kierowane tendencją zdeponnla- 


ryzowania wśród Świata pracy stoso- 
wania pracy w godzinach nadliezho- 
wych. 

Niestety jednak w praktyce stos'je 
się masowo zatrudnienie pracowników 
w godzinach nadliczbowych — w wy- 
padkach, nieprzewidzianych w 0ra- 
wie, a więć zakazanych. Ponadto zaś 
nietylko nie płaci się ım stawki wyż. 
szej, stosownie da przepisów ustawy, 
ale najczęściej wogóle nie nie dopłaca 
się za pracę ponad 8 godzin. 

Rozróżnić tu należy dwa wypadki. 
Kiedy praca w godzinach nadliczbo- 
wych jest stosowana zgodnie z usta- 
wą, za zeweleniem inspekcj. pracy. 
jest ona wyszczególniana w książkach 
przedsiębiorstwa i najczęściej oplawa 
na w myśl przepisów prawa. Kiedy 
jednak, co przeważnie się zdarza, jest 
to praca o charakterze nielegalsym, 
ukrywana przed inspekcją pracy, nie 
notuje się jej w książkach i zwykie nie 
opłaca weale. 

Pracownik czy robotnik musi pra- 
cować w godzinach nadliczbowych, je- 
sii wymaga tego przedsiębiorea, nie 
może protestować — skarżyć się in- 
spektorowi pracy, bo wprawdzie in- 
epektor ukarze wówczas przedsiębior: 
cę, ale prasownik straci pracę. Z tych 


Poleca w dużym wyborze: 


ł 


WÓZKI DZIECINNE I LALKOWE, ROWERKI, IN- 
STRUMENTY MUZYCZNE, GRAMOFONY, PŁYTY, 
ZABAWKI, GRY I WSZELKIE ARTYKUŁY 

S PORTONE. 


| J. KRAWCZYK, SISE, W, +60 noA 1 


samych powodów pracownik nie upo- 
mina się o należną mu zapłatę za ga 
dzimy nadli:zbowe, z reguły upomina 
się dopiero wówczas, kiedy straci po- 
sadę. 

Chcąc uzyskać zapłatę, skarży przed 
siębioreę do sądu. Normalnie sprawy 
takie były wygrane, sąd zasądzał na 
korzyść pracowników. Pojawiły się 
jednak inne interpretacje prawa do 
wynagrodzenia za godziny nadliczbe- 
we. Wytworzyła się też opinja, że pra 
cownikowi należy się wynagrodzenie 
za godziny nadliczbowe 0 tyle tyika, 
o ile pracodawca wzbogacił się pracą 
pracownika. lub też, jeżeli praeownik 
nie zgłosił się o zapłatę za te godziny 
w czasie trwania stosunku do pracy, 
wynagrodzenie mu się nie należy, chy- 
ba że pracodawca 0 tej pracy miał 
skądinąd wiadomość. Wreszeie utarło 
się przekonanie, że nieuponunanie się 
o zapłatę w czasie trwania stosunku 
pracy nie jest zgodne z dobremi ohy- 
ezajami. 

Naturalnie opinje takie stanowiły 
raczej zachętę dla pracodawców do nie 
płacenia za godziny nadliczbowe, a 
praeowniey przy coraz wzrastającem 
bezrobociu, woleli pracować choćby 
dnie całe, niż utracić pracę. 

Zabagnione w ten sposób stosunki 
domagały się koniecznie uregułowa- 
nia. 

Takim regulatorem będzie ustawa 
uchwalona obecnie przez Sejm, kióra 
do obowiązującego dotychczas teksta 
ustawy o czasie pracy dodaje ustęp 
nowy, stwierdzający, że dodatkowa za 
płata za godziny nadliczbowe, nałeży 
się pracownikowi i wówczas, kiedy 
praca odbywała się bez zcezwolerua 
władz, zarówno w wypadku, gdy pra- 
codawea o zezwolenie takie Się nis 
zwracał, jak i gdy zezwolenia nie 
otrzymał. 


Obecnie więc żaden sąd nie może 


- wydać wyroku, któryby odmawiał pra 


eownikowi prawa do zapłaty za godzi 


Wszystko dziś jest polityką 


Czy powstaje nowa partja katolicka w Polsce? 


Od dłuższego już czasu dają się 
słyszeć coraz częstsze głosy pism ka- 
tolickich, d-«magające się założenia w 
Polsce szerokiego centrum katoli :kie- 
go w formie partji katolickiej na wzór 
b. centrum niemieckiego. 


I tak na łamach „Małego Dzienni- 
ka“ czytamy: „Niejednokrotnie na la- 
mach naszego pisma dawaliśmy wyraz 
przekonaniu, iż katolicy w Polsce nie 
powinni stać na uboczu poza wartkim 
prądem żywa. Jesteśmy w Polsce wiel 
ką siłą liczebną, ale nasza bierrość 
jest przyczyną, iż musimy tylko ciagle 
zajmować pozycję obronną”. 

Inne -znów pismo katolickie Irie- 
sięcznik „Pro Christe* tak uzasadnia 
potrzehę katolickiej partji: 

„Wszystko dziś jest „polityką”. 
Walka e sprawiedliwy lad społeczny 
jest polityką. wałka o wychowanie ka- 
tolirkie jest polityką, a nawet walka 
o uszanowanie kościołów i kapłanów 


już dziś także jest polityką. Dziś po- 
lityka podchodzi do samego ołtarza”. 
O potrzebie powstania partji kato- 
lickiej pisze również w szeregu arty- 
kułów „Dziennik Bydgoski*. A więc 
sprawa ta rabiera coraz więcej TOZ- 
głosu i aktualności. ; 
Jak do tej akcji ustosurkują stę 
oficjalne władze kościoła -- narazie 
po wiadomo. 
REI AELE TEE ROCKETS: OISE PYT 


Pok ost szybkaschnący 
farby, lakiery i pendzie 


poleca po cenach najn ższych 


Skrad Materjarów A tecznych i Farb 


S.: MONETA 


DĄBROWA GÓRNICZA 


ul, Sobieskiego 29. 


- Ry ohaie dzieci. 


ny nadliczbowe, chociażby to były go 
dziny nielegalne. 

Ustawa ta jest ważna nietylko ża 
względu na przyznanie  słasznych 
praw pracownikom, ale i dlatego, że 
będzie ona z pewnością hamulcem w 
przedłużania godzin pracy. Dzis. w 
okresie olbrzymiego braku pracy, se- 
tek tysięcy bezrobotnych, pszedłuża- 
nie ezasu pracy jest zjawiskiem mie- 
zmiernie szkodliwem, zwiększa ono 
bowiem jeszcze bardziej bezrobocie, .:- 
suwa poza nawiast pracy coraz nowe 
szęregi pracowników. 

Walka z godzinami nadliczbowem:, 
prowadzona przez szereg państw za: 
granieą, dała już bardzo wydatne re- 
znitaty. 

Surowe ustawy, wprowadzone rp. 
we Franeji w 1935 r. i znoszące sta- 
sowanie godzin nadliczbowych pozwe- 
liiy na wprowadzenie do produkejć 
znacznej liezby bezrobotnych pracow- 
ników. Węgry obliczały, że w tej dre 
dze da się zatrudnić 140 tysięcy na- 
wyeh pracowników. 


Należy mieć słuszną nadzieję, że 


nowa ustawa o czasie pracy przyczyni 
się rówmież ; u nas do złagodzenia klę: 
ski bezrobocia. A. I. 


Tętno cnwili 


„POEZJA“ © GRZESZOLSKIM. 

, Do redakcji naszej zgłosiła -ię r. Pela» 
gja Świerczakówna, zam. w Niwee, ui. hos 
ciuszki 8, oferując nam wydrukowania 
wierszowanego poematu, poświęcone:o glo 
śnej w całej Polsee sprawie trucicie.a Za- 
glebia — Grzeszolskiego. š 
. Poetycka epopea pani Śwjerezaąakówny 
jest naprawdę frapująca, Czytała ;ą cała 
redakcja „budnjąc sic“ talentem poetki nr. 
weekiej. 

Ponieważ ramy naszego pisma nie pozwą 
lają na wydrukowanie całego utworu, Po 
stanowiliśmy czytelnikom naszym dać ja 
go fragment. Już tych 18-tn pierwszych 
strof można wyrobić robie dokładne poję 
cie o polocie poetyckim p. Świerczasówny 
która zaprezentowała nam całe dwa temy 
swych wierszy. Żaden znamniejniejszy prze 
jaw życia nie uchodził jej uwadze i ujmuie 
go natychmiast w poetycką forme. 

Oto początek poematu o Grzeszojskim: 
TRUCICIEL : 
Był vaz pan dyrektor 
Złego to protektor. 
Pokpił sobie sprawę 
I poszedł na lawe. 
Były więc u niego, 
Dyrektora tego, 
Żona, dzieci dwoje, 
Na nieszczęście — swoje. 
Tam gdzieś na Pogoni 
Zamieszkali oni, J 
Niewierny swej Annie, 
Zakochał się w pannie. 
I umyślił sobie 
W którejkolwiek dobie 
Wysłać ją tam skądto 
Nie wraca się stądto. 
Pewnego wieczora 
Żona jest więc chora, 
Złego nie odpiera 
I nagle umiera. 
Po stracie swej Anny 
Idzie wiec do panny, 
Chce się z nią ożenić 
By życie odmienić. 
Ale dzieci jego, 
Dyrektora tego, 
Nie chciały się zato 
Zgodzić przecie na to. 
I raz po obiedzie, 
Mój miły sąsiedzie, 
Wnet zachorowały, 
Już zdrowia nie miały. 
I chłopczyk obłędu 
Dostaje z tych wzęlłędów, 
Włosy mu wypadły, 
Jakby mote zjadły. 
Taka meré poniosła, 
Córka niedorosła 
Tak to dwoje dzieci, 
Uległ?o wiec Śmierci. 
Sad się wdaje w Sprawę, 
Ro to jest ciekawe 


Poddałv sie śmierci. 
A wiee ‘eh wnetrzości, 
T te okoliczności, 
Radano zawziecie. 
Czv to iost nieszczęście. 
Wiee sie dowiedziano: 
Trocimy in dano. 
Mnszę przyznać z żalem, 
Otarto ich talem i t. & 
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Z ZARAZA WAD ZE DZIEDZICTWO ET WATY DZCTIAE NE DOBZO ORDONA 


Od jednego z naszych Czytelników 
bawiących w okolicy Brześcia nad Bu 
giem otrzymaliśmy list, w którym do 
nosi nam o bohaterskiem zachowaniu 
K sosnowiczanina Bolesława Regice- 
ego. 

Informator nasa przejeżdżał przez 
wieś Tryszyn w pobliżu Brześvia, 
gdzie był świadkiem bohaterskiego za 
chowania się sosnowiczanina w czasio 
ratowania tonących 
Z przepływającej niedateko rzeki roz 
legały się rozpaczłiwe głosy o pomoc. 

Okazało się, że środkiem rzeki pły 
nie wywrócona łódź, a obok niej ostat 
kiem sił utrzymujący się ludzie. 

Na brzegu stało około 40 chłopów, 
z których nikt nie kwapił się z ratowa 
niem. 

Wtem z pobliskiej chaty wybiegł 
mlody mężczyzna, który wskoczył do 
wody i począł ratować tonących. 

Wyciągnął na brzeg jednego z toną 
cych. 

Sztucznym oddychaniem przypro- 
wadził go do przytomności. Następ::ie 


PAMIĘTAJ — nigdzie nie znajdziesz | 
takiego wyboru | 

WODY KWIATOWE — PERFUMY 

Moe nowości. — Piękne kompozyrie. 
ŚMIGUSÓWKI. 


„SIŁ A“ 


SOSNOWIEC — HALE ROZWOJU 
Świąteczna zniżka cen! 
Hurt. Desal. 


= 


Z WALNEGO ZEBRANIA CZŁONKÓW 
ODDZIAŁU W DĄBROWIE PZZP. i H. 


W niedzielę, dnia 5 bm. odbyło się wał. 
ne zebranie członków oddziału w Dąbrowie 
przy licznym udziale członków i z udzia- 
lem przedstawicieli zarządu głównego zw. 
pp. prezesa Grunwalda i sekretarza gene- 
ralnego Ostrowskiego. 

Po sprawozdaniu i dyskusji przystą- 
piono do wyborów, przez które powołany 
został do pracy zastęp nówych działaczy. 
Po wyborach wygłoszone żostały referaty 
przez przedstawicieli zarządu głównego. 


Stan organizacyjny oddziału Poiskiego 
Związku Zawodowego Pracowników Prze- 
mysłowych i Handlowych w Dąbrcwie u: 
poważnia do żywienia nadzieji, że ta pla- 


"eówka, która była swego czasn siedzibą 


dzisiejszej potężnej organizacji rosrowiee- 
skiej, po przezwyciężeniu trudnoćci przej- 
ściowych dojdzie do rozkwitu. 


wydostał na brzeg już tylko trupa dru 
iego robotnika. Resztę ludzi uratowa 
i zebrani na rzegu chłopi. 
Ratujący, nie czekając na podzięko 
wania, adał się spowrotem do chaty. 
Od chłopów dowiedział się nasz in 
formator, że ratującym tonących jest 


Uwaga P. T. 


Diany anbot atie tonach wad regani Bunn 


technik Bolesław Regieli, sosnowicza- 
nin, prowadzący obecnie budowę w 
JT ryszywie. 

Robotnicy w opowiadaniach nie mo 
gli powstrzymać się od wyrażenia 
swej wdzięczności i uznania dla dziel 
nego zagłębianina. 


Kupcy! 


Już najwyższy czas przypomnieć swojej Klienteli 
o zakupach świątecznych przez zamieszczenie 
ogłoszenia w „EKPRESIE ZAGŁĘBIA”, 


Ku uwadze b. członków kas brackich 


Zagłębia Dąbrowskiego 


Kasa Bratnia Zagłębia Dąbrowskie 
go prosi nas o opublikowanie następu 
jącego: 

„Kasa Bratnia Zagłębia Dąbrow- 
skiego niniejszem podaje do wiadomo- 
ści wszystkim górnikom, zwolnionym 
przed 1 września 1835 r. względnie po 
zostałym po nich członkom rodzin, że 
na podania o wypłacenie odpraw 
względnie o zwrot składek odpowiedzi 
nie będą udzielane. . 

Prośby zawarte w podaniach, któ 
re dotychczas wpłynęły do Kasy firat 
niej zostały uznane za bezzasadne i 
kompetencji Kasy Bratniej niepodle 
gające. 

Każdy górnik, który przestał praco 
wać przed 1 września 1935 r. otrzymal 
z byłej kasy bratniej, do której rale- 
żał przysługującą mu odprawę. O ile 
zaś odprawy takiej nie otrzymał to 


tylko dlatego, że zgodnie z obowiązu,ą 
cym wówczas statutem ona mu nie 
przysługiwała, a tem samem nie przy 
sługuje i teraz. 

Równocześnie wyjaśnia się, że Ka 
sa Bratnia Dąbrowskiego  powołata 
jest do spłacania jedynie 


przyznanych już przez byłe kasy brat 
nie, a niewypłaconych w całości od- 
praw względnie rent, jak również do 
wypłacania odpraw tylko tym górni- 
kom, którzy przestali pracować po 
dniu i września 1835 r. 


Wszelkie więc dalsze zgłaszania się 
do Kasy Bratniej w celu otrzymania 
informacji co do sposobu załatwienia 
tych bezzasadnych podań należy użiseć 
za bezcelowe, a wyjaśnienie niniejsze 
przyjąć jako odpowiedź odmowną na 
wniesione podanie“. 


Kwestja czasu pracy, 


strajków okupacyjnych i umowy zbiorowej w przemyśle 


W ub. niedzielę odbyła się wspólna 
konferencja CZG. z centralnym związ 
kiem robotników przemysłu metałowa 
go. Obradom przewodniczył sekretarz 
Anger, referat wygłosił sekretarz 
Bielnik. j A 

Konferencja stanęła na stanowisku, 
że kwestja skrócenia czasu musi być 
PERE SP RCD DCI 


Niebieski ptak w sieci 


Nosi orientalne nazwisko: Joskowicz 


W jednej z cukierni w Sostrewcu 
zatrzymany został niebieski ptak Alek 
sander Joskowicz, rodem z Kuta. 

Oszust ten na terenie Poznania 
„sprzedawał“ na raty obligacje różnych 
pożyczek, poczem z  zainkasowanemi 
pieniędzmi zwiał z zagrożonceo terenu. 


Qgólem pomysłowy oszuśt nal1ał na 
obligacje zgórą 200 osób, które złożyły 
zameldowanie w policji. 

Dopiero onegdaj ukazały się w pi- 
smach poznańskich fotograf je oszusta, 
a już wczoraj Joskowicz został schwy 
tany przez policję sosnowiecką. 


Walne zebranie ohwadu powiatowego 


L. ©. 


W Będzinie w lokalu własnym przy ul. 
Saczewskiego odbyło się roczne zgromadza 
nie obwodu powiatowego  będaińskiego 
LOPP., skupiającego 60 kół w powiecie. 

Zebranie zagaił prezes inż. E. Winter, za 
praszając na przewodniczącego p. J. Ro- 
dziszewskiego, sekretarzował p. St. Kanwi- 
szer. Prezes obwodu inż. E, Winter złożył 
śprawozdanie z działalności zarządu, spra 
wozdanie kasowe n. T. Wiprzycki — komi 
sji rewizyjnej p. Jędrusik. Nad sprawozda 
niami wywiązała się ożywiona dyskosja, w 
której zabierali głos: inż. E. Winter, p. W. 
Stadnik, TP. Lis, D. Łubieński, T. Ruman- 
torfer, dyr. Hertz, St. Kanwiszer, oraz 
przeđstawiciel starostwa — ref. p. Platek. 

W sprawie skreśleń budżetowych obwo 
du za 1936 r. zabrał głos przedstawiciel 
Kieleckiego Okręgu LOPP. p. Ludwikow- 
ski, który w swoim przemówieniu zazna- 
czył, że w miarę możności poprze słuszne 
żądania obwodu. eo do utrzymania suhsyą 


P. P. 


jów na modelarstwo i szybownictwo 

Następnie przystąpiono do wyboru  za- 
rządu obwodu LOPP. Skład obecnego zarzą 
du obwodu LOPP.: prezes — inż. i. Win- 
ten I wiceprezes — dyr. L, Heriz ii wite 
prezes dyr. M. Ujejski, sekretarz — D. Ku 
bieński. skarbnik — T. Wiprzycki. Cźłonke 
wie zarządu pp.: — J. Tarkowski, St. Rzad 
kowski, Przedst. Koła Strzemieszycw i Woj 
kowice Komorne J. Bojarski, St. Kanwi-- 
SZEL. 

Będziński obwód powiatowy LOPP. wy- 
kazuje ostatnio bardzo dużą działalność 
propagandową i szkoleniową z dziedziny 
oplg i modelarstwa na terenie  oLwodu, 
przeprowadzając różne kursa informacyj- 
ne i podiastruktorskie. 

Jednacześnie przy obwodzie LOPP. pro 
wadzona jest składnica sprzetu modelar- 
skiego Oplg oraz fachowa lektura. 

Składnica czynna codziennie od 3 — 12 i 
od 15 do 19. 


w najbliższym czasie zrealizowana. 

Pozatem konferencja stanęła na sta 
nowisku, że strajki okupacyjne nie 
mogą być uważane za akty antypań- 
stwowe, gdyż robotnicy okupują talary 
ki i kopalnie w chwili gdy grozi im u- 
nieruchomienie warsztatu pracy. 

Zatarg w przemyśle górniazym zo 
stał rozstrzygnięty tylko do 31 maja 
br.. to też górnicy Zagłębia Dąbrow- 
skiego postanowili się przygotować do 
ewentualnych zamierzeń obniżkowych 
przemysłowców. 


Niepoczytalny 


-92.55 Wiadeęności meteorologiczne. 
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PROGRAM OGÓLNOPOLSKE 
Wtorek, 7 kwietnia. 

650 — 7.20 1 7.40—8.00 Muzyka (płyty). 
7.50 Program na dzisiaj. 7.85 Pare infor- 
macyj. 15.0. Przegląd giełdowy. 16.15 Krót 
ki koncert francuskiej muzyki symronicz- 
nej. 18.20. O twórczości poetyck'ej kas. bi- 
skupa Bandurskiego. 18.45. Program na 
jutro. 18.55. Skrzynka rolnicza. 19.05 Kon- 
cert reklamowy. 19.35. Wiadomości sporto- 
we. 22.45. O kobiecie polskiej — adczyt. 
28.05. Muzyka salonowa (płyty). 


KATOWICE. 

Wtorek, 7 kwietnia. z 

7.50 — 7.55. Program na dzień bieżący. 
7.55 Parę informacyj. 800 Płyty. 1820 P 
ty. 1525 Życie art. i kult. Śląska. 1605 Pły 
ty. 18.30 Jak szkoła przygotowuje de życia. 
18.45 Płyty. 19.00 Feljeton sportowy. 19.10 
Program na dzień następny. 19.20 Koncert 
reklamowy. 19.50. Wiadomości sportowe. 
9945 Tana Sabała Krzepłowski 23.05 Płyty 


PROGRAM OGÓLNOPOLSKI 

Środa, 8 kwietnia. 

680. „Kiedy ranne wstają zorze. 6.38. 
Pobudka do gimnastyki. 6.50. Prógramy 
lokalne. 809. Audycja dla szkół. 8.10. Przer 
wa. 11.57. Sygnał czasu. 12.00. Hejna! z 
Krakowa. 12.08 Dziennik południowy. 12.15 
Kupujemy materjaly. 1250 Programy lokal 
ne. 18.10 Chwilka gospodarstwa domowego. 
18.15 Programy lokalne. 15.15 Wiadomości 
o eksporcie polskim. 15.20 Programy lokal- 
ne. 16.00 Wędrówka dookoła globu. 164% 
Rozmowa muzyka ze słuchaczem radja. 
17.00 Dyskutujmy. 17.20 Koncert kameralny. 
1150 Książka i wiedza. 18.00 Plyty 19.45 
Pogadanka aktualna 20.00 Teatr Wyobraź 
ni. 20.20 Koncert. 21.10 Dziennik wieczorny. 
91.20 Twórczość Fryderyka Chopina. 2200 
Hymnv do Boga. 22.15 Muzyka „r 
Koncert sysufoniezny. 

— 0NI 
KTO ZDOBYŁ NAGRODĘ KONKURSU 
ROZGŁOŚNI KATOWICKIEJ? 


W ub. piątek przed mikrofonein Roz- 
głośni katowickiej odczytano siedem li- 
stów - zgłoszeń szczęśliwych radjosiucha: 
czy, którzy otrzymają sieciowe odł:'orniki 
trzyłampowe zadarmo. ) 

00 ich nazwiska: 1) Związek Rezerwi- 
stów Koło Nr. VII, Częstochowa 4, Lima- 
nowskiego 57; 2) Puechulla Emanuel, Ryb- 
nik, Wodzisławska 36; 3) Oleśnicka Liżbie- 
ta, Lwów, Piłsudskiego 28; 4 Zarzad 1 
Komenda 6 Kompanji Związku Strzelec- 
kiego w Rudu'o Śl; 5) Gruszka Mavia. 5o- 
snowiec, Ilorjańska 29 m. 5: 6) Wołkow- 
ski Jakób, Maków podh. i 7) Kierownictwo 


Szkoly Pźwsz. Luhacko. l 
-a uz EDA 203 A 


" ZBÓLACIS 
SGŁOWY| 


Cherzo- 


Na dworcu kolejowym w 
wie przytrzymano Szmula Gotlielu 7 
Dąbrowy, który posiadał zapas różne 
go towaru, pochodzącego z przemytu, 


a m. in. owoce południowe. Gotiiena 

. Ta i 
przekazano urzędowi celnemu w ( he 
rzowie. 


SOINTIA CAREER EER AES EE TA KOTOR ZETA TKA 


typ z Zagórza 


bez powodu kaleczy dzieci kamieniami 


36-letni robotnik Jan Latacz, zamie- 
sakały w Zagórzu na kolonji Józefów 
lubi się zabawiać w zbrodniczy sposób. 
Onegdaj Latacz przyszedł w odwie 
dziny do swego ojca, zamieszkałego 
przy ul. Kamiennej 8 w Sosnowcu. 
Na sąsiedniem podwórku bawiło się 
w tym czasie kilkoro dzieci. - ź 
Latacz bez najmniejszego powodu 
począł na bawiące się dzieci rzucać ka- 


.  Skrupiło się 


mieniami. , 

Jednym z kamieni wagi półtora ki- 
lograma uderzony został w glowę 2 1 
pół letni chłopczyk Leopold Duda, za- 
mieszkały przy ul. Kamiernej | 

Dziecko przewieziono do szpitala 
miejskiego, skąd po nałożeniu opotrun- 
ku rodzice żabrali je do domu. 

Latacz zsotał przez policję zatrzy- 
many i przekazany władzom sądowym. 


na staruszce 


Fatalne skutki kłótni sąsiedzkiej 


Onegdaj wybuchła kłótnia pamię- 
dzy mieszkańcami domu przy v!. Mi- 
raszewskich 87 w Zagórzu. 

_ Na tle osobistych nieporozumień po 
kłócili się: Władysław Witelus, żona 
jego Józefa i Anna Sendek z jednej 
strony a 70-letnia Tekla Mendrowa 1 
córka jej Katarzyna z drugiej strony. 

W pewnej chwili zaperzona Anna 
Sendek z całej siły pchnęła staruszkę 
Mandere na parapet okna. Nieszczęśli- 
wa upadła tak nieszczęśliwie, że dozna- 
ła złamania kilku żeber oraz obrażeń 
wewnętrznych. 


Ranną Manderę przewieziona do 
szpitala powiatowego w Będzinie. 
Policja prowadzi dochodzenie. 


OEREN EAE EESTE AJ 
UWAGA! UWAGA! 


55 

Obuwie „„Manon 

SOSNOWIEC, WARSZAWSKA |! 
Poleca na nadchodzące święta nal- 
wykwintniejsze i najelegantsze A 


: . 


dele wiedeńskie, warszawskie > 


PO CENACH NAJNIŹSZYCH. 
WPOTEZASLACCA 
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Dziś: + W elki Epifavjusza 

Jutro: j Wielka, Dionizego 
7 Wschód słońca: 5.11 

Kwietni:| Zachód słońca 6.22 


TEATR MIEJSKI 
w SOSNOWCU, 

Dziś e godzinie 8.30 wieczorem „Trafi- 
ka pani generalowej«. Bilety w cenie od 
9 ZrosŁYy. 

Zamiesrczamy kupon upoważniający do 
wprowadzenia za cenę jednego biletu 2-ch 
sób na parter na przedstawienie w dniu 
? kwietnia na „Trafikę pani generu!'owe;" 
OTEAOONI ZKZ TAT E E S RAE EA 


Kupon uigowy 


Exoresu Zagłębia 
do TEATRU MIEJSKIEGO 
w SOSNOWCU 
Upoważniający do wprowadzenią ża 
cenę jedzego biletu dwuch osób na 
parter. Ważny w dniu 7 kwietnia br. 
na „Trafikę pani generałowej”. 


Wtorek 


KRONIKA OGóLNA 
W NIE: TORY EEEF ESEE RE 
— ODWOŁANY ODCZYT. Odczyt dr. 


(Wacława Korabowicza, który miał się 
bdbyć w dniu dzisiejszym w Sosnowcu z9- 
tał odwołany. Komisja międzyszkolna do 
niosła nam, że nie zamierzała organ:zować 
ego odczytu. 

— ŚWIĄTECZNA POMOC BIEDNYM 
BZIECIOM. Koło Czerwonego Krzyża 
przy szkole powszechnej ur. 18 im. Marji 


Konopnickiej w Sosnowcu w związku Z 


akcją przedświąteczną rozdało najticdniej 
szym dzieciom tejże szkoły 20 nowych far- 
tuszków, zaś sekcja dożywiania przy tem- 
że kole rozdała 23 kopy jaj, 380 kg. mąki 
i 44 kg. macy. ZĘ 

W akcji tej pomogło koło Czerwonego 
Krzyża przy gimnazjum tow. szkół żyd. 
w Sosnowcu, ofiarowująe 5 kop Jajek i 
10 kg. macy. 

— WYJAŚNIENIE. Mieszkancy Bo- 


brownik pow. Będzińskiego Józał Cieśla, 


Bolesław Mudyń i Teofil Zięba ne mają 
nie wspólnego z kradzieżą kur w pów. bę- 
dzińskim i na Śląsku, o czem donosiliśmy. 
Byli oni tylko przesłuchani przez policję 
w charakterze Świadków. 

-- ZMIANA LOKALU. Zarząd legii in 
walidów wojennych wojsk polskich im, 
gen. J Sowińskiego w Sosnowtu zawiada 
mia ezłanków oraz osoby zainteresowane, 
że siedziba legji zarządu wojewóćzkiego i 
kompanji została przeniesiona z ul. War- 
szawskiej 22 do „Domu Spolecznego“ w So 
snoweu przy ul. Żytniej 10, tel. 4 -08 Sekr 
tarjat czynny każdodzienie od godz. 10 do g. 
11. Jednocześnie zawiadamia się czionków 
kompanji legji w Sosnowcu, którzy nie ma 
ją możności zakupienia „Święconego*, aby 
zechcieli zgłosić się do sekretarjatu, celem 
zarejestrowania się do otrzymaniu Święco 
uego* do dnia 9 bm. włącznie w godzinach 
od 10 do 14ej. 

orare Ü aaan 
WYJASNIENIE ZW. KELNERÓW 
w SOSNOWCU. 

W ostatnim czasie ukazało rię w pra- 
sie szereg artykułów, jakoby rzekorai kel- 
nerzy poszczególnych lokali sosnowicekich 
okradali gości itp. 

Kilka dni temu prasa doniosła n okra. 
dzeniu jednego z gości w restanracji Zię- 
cikiewicza przy ul. Modrzejowskiej w So- 
snowcu, gdzie rzekomy kelner. niejaki 
Stanisław Dutkiewiez wspólnie z kobieta 
mi lekkich obyczajów ukradł pewnemu 
$śłązakowi 3680 zł. upiwszy go wprzód do 
nieprzytomności. 

W związku z tem związek kelnerów 
wyjaśnia, że Dutkiewicz nie jest zawodo- 
wym kelnerem i do związku nie zależy. 
Niektórzy restauratorzy zatrudnicią w 
swych lokalach ludzi, którzy w zawodzie 
tym pracują dorywczo nie mając nie do 
stracenia dopuszczają się różnych prze- 
strępstw, okradając gości itd. 

Oczywiście gość, przychodzący do re: 
stauracji nie zastanawia się nad tem, czy 
obsługujący go człowiek jest kelnerem zZ 
zawodu i czy należy do związku. Goście 
traktują takiego człowieka jako klenera 
i w razie niezadowolenia wyrabiają sobie 
mylny sąd o wszystkich kelnerach, jako 
takich, co pracowników tej branży krzyw- 
dzi, tembardziej, że zawód ten jest na- 
prawde bardzo ciężki. 

`~ ZARZĄD. 


Cztery lata więzienia 


za nedozwolone zabiegi akuszeryjne 


W związku z zagadkową Śmiercią 
Stanisławy Zimnej w Pińczycach w 
powiecie zawierciańskim, odbyła się 
wazoraj w sądzie okręgowym w Sosro 
wcu rozprawa przeciwko akuszeree 
tej miejscowości eliksie Wiep *zy- 
ckiej, Ftóra — jak wykazało Śle?ziwe 
—- była sprawczynią zgonu Zimnej. 

Wieprzycka, za zgodą zresztą Zim 
mej, dokonała u niej niedozwolonego 
zabiegu akuszeryjnego, powodują: u 
denatki zakażenie krwi i w następ- 
stwie zgon. 

REPREZE EIEII RAPERE RES KLA OOMODIK RA 


Z CZELADZI 
GPZKA 


Zimna przypłaciła swój ryzykow 
ny krok śmiercią, ciężko też musi odpo 
kutować swój czyn trudniąca się zbro 
dniczym procederem akuszerka. 

Sąd skazał Wieprzycką na cztery 
lata więzienia z pozbawieniem praw 
obywatelskich i praktyki położniczej 
na przeciąg pięciu lat oraz na tysiąc 
złotych kary pieniężnej. Na zasadzie 
amnestji pozbawiemie wolności zmniej 
szono skazanej do dwóch lat i ośmiu 
miesięcy więzienia. 


Przed wyborami wiceburmistrza 
Wysuwane śą dwie kandydatury 


Sprawa obsadzenia fotelu wiceburmi- 
strza Czeladzi, która głośną była w swo- 
im czasie, odżyła nanowo. 

Na stanowisko wiceburmistrza wysuwa 
no kilka kandydatur, przyczem część rad- 
nych wieeburmistrzem chciała widzieć p. 
J. Sadowskiego, urzędnika magistratu. — 
(Ponieważ miasto znajduje Się w rozpa: 
czliwem położeniu finansowem i 0 stałej 
ponsji dla wiceburmistrza nie mogło być 
mowy, próbowano ryczałt w sumie kilku- 
set złotych wstawiony w budżecie na za- 
stępstwo dla wiceburmistrza, rozbić na 12 
miesięcy i dołączyć go do pensji p- J. Sa- 
dowskiego. Koncepcja ta jednak upadła, 
gdyż okazała się nierealną. 

Obecnie po upływie niespełna dwuch 
lat zrodzila się na nowo myśl obsadzenia 
stanowiska wiceburmistrza m. Cze'adzi, 

Ma to być stanowisko honorowe. 

Świadczy o tem fakt, że w nowozchwa- 
lonym budżecie na ten ceł nie przewidzia 
no żadnej pozycji. | 


Na wymienione stanowisko wysuwane 
są dwie kandydatury, jedna z pośród człon 
ków rady miejskiej i druga, mająca znacz- 
nie większe szanse, spośród miejscowych 
obywateli. Decyzja w tej sprawie zapad- 
nie na następnem posiedzeniu rady miej: 
skiej, które odbędzie się zaraz po świę- 
tach wielkanocnych. 

000— 


(p) REMONT ULICY SZPATALNEJ. 
W związku z akcją zatrudniania bezi obot- 
nych w okresie przedświątecznym magi- 
strat czeladzki otrzymał od wydziału po- 
wiatowego w Będzinie 3500 zł. które prze 
znaczone zostały na reperację, znejdują- 
cej się w okropnym stanie nlicy Szpital- 
nej w Czeladzi. 

W dniu wczorajszym kilkunastu robot- 
ników przystąpiło do pracy. O pożyczce 
„n Funduszu Pracy dla Czeladzi rarazie 
nie nie wiadomo. 


NET SZYT RECT EEEE E O E ESR E . WDS TOAST RAZER RECE ESES 


Z ZAWIERCIA 


(ð ZMIANA KOMENDANTA POSTE- 
"RUNKU W ŁAZACH. Dotychczasowy ko- 


mendant posterunku policji w Łazach przo 
downik Jan Rychter, w dniu dzisiejszym 
w drodze służbowej przeniesiony został na 
autentyczne stanowisko w powiecie wło- 
szczowskim. Opróżnione stanowiska komen 
danta w Łazach objął przodownik Włady- 
sław Brzezicki. dotychczasowy komendant 
jednego z posterunków w powiecie wto- 
szezowskim. 

(7 ARESZTOWANIE WYWROTOW- 
RZRZEREDZPTET E ETZ ETTE AE TESE EES 


Z OLKUSZA 
ECEE 


CÓW. W zwiazku z wzmożoną działalnością 
komunistycznej partji Polski, policja po- 
wiatu zawierciańskiego przeprowadziła re 
wizje n znanych i niejednokrotnie kara- 
nych już za działalność antypaństwową ko 
munistów. W wyniku rewizji zottało are 
sztowanych 2? osoby, które natychhmiast 
przekazane zostały sędziemu  śledczemu: 

Po przeprowadzeniu wstepnego docho- 
dzenia 16 osób osadzonych zostało w aresz 
cie, zaś 6 zwolnionych zostało pod dozór po 
Jieji. 


Dia wczezenia pamieci $. n. Marszałka 


W du. 5 bm. odbyło się w Olkuszu 0Y- 
ganizacyjne zebranie z udziałem przedsta- 
wicicli wszystkich organizacyj pow. olku- 
skiego, burmistrzów i wójtów. ua którem 
utworzono powiatowy komitet  uczezemia 
pamięci śp. Marszałka Piłsudskiego. 

Przewodniczący zabrania wicestarosta 
Trznadel zapoznał licznie zebranych z Za- 
daniami komitetu w myśl wskazań naczel 
nego komitetu, poczem wybrano prezy- 
djum, w skład którego weszli pp.: wice- 
starosta Trznadel (jako zastępujący obec- 
nie stanowisko starosty) — przewodniczą- 
cy, burmistrz Majewski — wiceprzewod- 
niczący, W. Wilezyński — sekretarz, 
Kowalski — skarbnik, gener. W. Bucho- 
wiecka, O. Kurzejowa, kpt. Iwaszkiewicz, 
L. Kallista (burmistrz Wolbromia) i 
Berezowski. $ 

Pozatem wybrano mężów zaufania Z 

(o) $P. DR. KONRAD LURBIENIECKI. 
W dn. 30 marca br. zmarł w Krościenku 
nad Dunajcem Śp. dr. Konrad Lubieniec- 
ki, w ostatnich latach ordynator - chirurg 
szpitala powiatowego w Olkuszu i ubez- 
pieczalni społecznej w Olkuszu 

Zarówno «połeczeństwo, jak i iekarze 
powiatu olkuskiego głęboko odezuli tę stra 
tę, zmarły bowiem był człowiekiem wyjąt- 
kowych zalet. Uczynny i ofiarny, urato- 
wał wiele życia ludzkiego, nieraz kosztem 
największego wysiłku i poświęcenia 080- 
bistego. Był lekarzem skromnym, n'e Wy- 
suwał się nigdy na plan pierwszy. lecz 
takie wysokie przedstawiał sobą wartości 
moralne i zawodowe, że każdy odnosił się 
do niego z głębokim szacunkiem i pcwa- 
żaniem. - 


pow. olkuskiego. Osoby te upowsżnione 
będą do zbierania dobrowotnych ofiar 
wśród mieszkańców powiatu. 

Na zebraniu przemawiali m. in pp- 
Kotowicz i Majcherkiewicz, przyczem ten 
ostatni zwrócił uwagę, że na terenie Ol- 
kusza znajdują się dwa domy, w których 
wielki wódz zatrzymywał się w tym cza- 
sie, kiedy wykuwał Niepodległość Polski. 
Są to domy: śp. generała Buchowiackiego 
przy ul. Sławkowskiej oraz domek - willka 
Mroczkowskich na Czarnej (órze, gdzie 
mieszkał w ġym czasie śp. inż. Minkiewicz, 
późniejszy minister i komisarz ziem wscho 
dnich. 

Obecnie utworzony komitet nie ma nie 
wspólnego z komitetem legjionowo regjonal 
nym, mającym pieczę nad ramialkami 
Krzywopłotów. 


Zmarły w czasie wojny polsko - rosyj 
skiej, po powrocie z Rosji, prawie bezin- 
terosownie prowadził szpital epidemiezny 
w Równem. 

Sterany pracą (lat 70) śp. dr. Tukieniec- 
ki przed kilku tygodniami wyjecha? na 
krótki odpoczynek do przyjaciół do Kroś- 
cienka i tam zmarł po b. krótkiej chcrobie 

Cześć Jego Świetlanej pamięci ! 


(o) NIESZCZĘŚLIWY WYPADEK W 
FABRYCE W czasie pracy w nocy na 4 
bm. w fabryce cementu „Wiek“ w Ogro- 
dzieńcu, robotnik Józef Podsiadło ulegl 
ciężkiemu wypadkowi wskutek uderzenia 
korbą żeiazną w głowę. 

Lekarz nie rokuje życia Podsiadie spo- 
wodn silnego wstrząsu mózgu. 
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Z DZIAŁALNOŚCI STOW. PAŃ MIŁO- 
SIERDZIA ŚW. WINCENTEGO A PAU- 
è LO NA POGONI. 


+ Odbyło się walne zebranie stow. pań 
św. Wincentego a Paulo parafji Pogoń 
w Sosnowcu przy udziałe 40 czlonkiń, W 
okresie sprawozdawczym za rok 1985 odby 
ło się 19 zebrań ogólnych i zarządu z tych 
kiika z interesującemi referatami. Panie 
czynne opiekowały się stale 60 rodzinami 
biednych, cie pobierających zamików % 
funduszu bezrobocia. 

Rodziny pozostające pod stałą opieką 
stowarzyszenia pań Wincentek otrzymu- 
ją codziennie pół L mleka, dwa razy w 
miesiącu żywność lub kwity żywnościowp, 
a takie węgiel, mydło i słomę do sienni- 
ków. Dwom staruszkom opłaca się czyns% 
mieszkalny. 

W roku 1935 wydano biednym: mleka 
za 1176 złotych, kwitów żywnościowych za 
1906 złotoych. ponadto obdarzono około 70 
rodzin (1, 2 i wieloosobowych) „gwiazdką 
4 „świeconem* oraz urządzono t. zw. „dzień 
chorych“ ze wspólnem śniadaniem. 

Po zbiórce odzieży w „Tygodniu miło- 
sierdzia rozdzielono ubogim: 119 sztuk 0- 
buwia, 478 sztuk odzieży (jak np!aszeze, 
suknie, swetry). 214 sztuk bielizny, 173 
drobnych (pończoch i rękawiczek) oraz 42 
m. flaneli. 

Do komunii św. całkowicie ubrano 18 


- dziewczynek i 15 chłopców. Stowarzyszenia 


czerpie swe dochody ze składak członkiń. 
ofiar i darowizn instytucyj i ludzi dobrej 
woli oraz z imprez, których w  ckresie 
sprawozdawczym urządzono trzy. a to: „Św 
Mikołaj w teatrze, zabawę dia dzieci w 
gimn. Staszica oraz towarzyski podwie- 
czorek w Savoyn. Imprezy te przyniosły 
1381 złotych. ze składek 1018 zł —. resztą 
dochodu to dobrowolne ofiary. Wincentki 
w parafji Pogoń pracują w trudnych wa- 
runkach. Podezaa edy a'ałv miesiaczny da 
chód wynosi 120 zł, rozchód dochoiłzi luh 
przewyższa zawsze cyfre 250 zł. W naj- 
krytyczniejszych iednak chwilach dla =*0 
warzyszenia znajdują się szlachetni. do- 
hrzy ludzie, którzy doraźną ofiara poma- 
maja wybrnać z cieżkiej sytuacji Taka 
chwila dla stowarzyszenia nadeszła teraz 
gdyż po wsvarciach zimowych wyczerpały 
się zasoby finansowe i Wineentki nie są 
w stanie zapownić wszystkim rodzinom 
„Świeconego”. 

Ta drozą przeto apeluja Winesntki aby 
poszczególne domy zechciały badź przy- 
jać do siebie choć jednego hiedneso i cb- 
darzyć go „Święconem', bądź też by pa- 
nie składały na ten cel ofiary w raturze 
i gotówce. 

Zgłoszenia przyjmuje sekretarka p. E 
rena Górska, ul. Marjacka 4-b, II p. Jub 
telefonicznie nr. 8-16 

000 


Zehrania 
BOWSTTTOSIA 


W sobote, dnia 18 bm. o godz 18 ej od- 
będzie się w Domu Społecznym w Səsnow, 
cu (ul. Żytnia 10) zebranie walne człon- 
ków związku zaw. pracowników umysło- 


owych przemysłu i handlu Zagłębia Dą- 


browskiego. i 
PAIRED TENERSE RAORO Z AS 

(o) POŻAR. Spowodu wadliwego komi- 
na spłonął dom wdowy Petroneli Mcsurek 
w Woli Kalinowskiej, gm. Sułoszewa w 
ub. sobotę Oprócz domu spaliło się zbo- 
że i garderoba w mieszkaniu. 

(o) INSPEKCJA W MAGISTRACIE 
WOLBROMSKIM. W tych dniach zakoń- 
czona została w zarządzie miejssim W 
Wolbromiu inspekcja, przeprowadzona 
przez inspektora wojewódzkiego n gr. Bu- 
szka przy współudziale inspektora samo- 


' rządu gminnego p. Martyniaka z Olkusza. 


Inspekcja nie ujawniła uchybień w 
działalności i gospodarce zarządu m. Wol- 
bromia. 5 

(o) POŻYCZKA NA BUDOWĘ RZE- 


"ŻNL Zarząd m. Wolbromia otrzymał tytu 


łem pożyczki z wojew. funduszu pracy W 
Kielcach 10 tys. zł. na budowę rzeźni miej 
skiej. R 
(o) WŚCIEKŁY KOT W SŁAWKOWIE 
W ub. piątek wciekły kot pogryzł dwie 
osoby w Sławkowie, mianowicie Janinę 
Wójcik i Władysława Cygankiewicza. Ko- 
ta zabto. ne Ae 
(0) CHOROBY ZAKAŻNE. W pow 
olkuskim zanotowano w ub. tygodniu: 1 
płonieę, 1 błonieą (zgon), 1 krztusieo, 1 
gruźlica i 1 iaglica. ; 


(o) KRADZIEŻ PRZEZ STRZECHF. 


- W nocy na 3 bm. nieznany sprawca skradł 


z sieni rower na szkodę Józefa Rudziń+ 
skiego w Pomorzanach pod Olkuszew. Zło- 
dziej dostał się do sieni przy pomocy wy“ 
rwania strzechy. | 
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Z KIELC 
UNESE 


Zjazd legjonistów i poświęcenie 
sztandaru 


W niedzielę odbyła się w Kielcach ùro. 


'szystość poświęcenia sztandaru związku Te 


wjonistów Pulawskieh okręgu kieleckiego, 
oraz zjazd delegatów okręgu. ć 
Uroczystość rozpoczęła się mszą swiętą, 


którą odprawił w kościele garnizonowym 


ks. płk. Cieśliński, dokonnjąc jednocześnie 
aktu poświęcenia sztandaru. 

Rodzicami chrzesnymi byli: w iin:eniu 
nieobecnego gen. Żeligowskiego plk Wi- 
told Kuźmierowski i woj. Kugenia Dzia 
doszowa. Na stopniach świątyn., pik. Kuź- 


dar — prezesowi okręgu kieleckiego zw. 
Legjonistów Puławskich, kpt.  Kotoław- 
skiemu, który no odebraniu przysięgi wrę 
czył go chorążemu. Następnie w lokalu 
związku przy ul. Sienkiewicza, odbył się 
dalszy ciąg uroczystości wbijania gwoździ, 
przemówienia okolicznościowe i ob:ad ko 
Jeżeński. 

W uroczystości brali udział przedstawi 
ciele władz z woj. kieleckim dr. Wi. Dzia 
doszem i starostą Porembalskim na czele. 
oraz przedstawiciele i i poczty sztandarowe 


mierowski wręezył nowcpoświęcony sztan- bratnich organizaeyj. 


= EEOOOC="" 


(k) REORGANIZACJA INSTYTUTU 
OŚWIATOWEGO kielecki oddza! instytu- 
tu im. St. Żeromskiego prowadzi na terenie 
Kicle bardzo intensywną i produkiywną 
prace. Po objęciu prezesury przez y. Wo- 
eckiego Jerzego prezesa miejscowych or- 
ganizacyj ZZZ. cały Instytut został zreor- 
eanizowany. Obecnie co wtorek odbywa 
ją się wyklady przy współudziale  wybit- 
nych sił z terenn Kiele. Pozatera ui salza 
ne są: żywa gazetka, wspólne audycje ra 
*jowe, oraz prowadzona jest własna świe- 
Hiena przy ubkcy Mickiewicza nr. 2. która 
jest czynna codziennie od godz. 18 do 21. 

it) SFRCJA SCENICZNA PRZY KPW. 
KIELCE jest jedną z najbardziej ży- 
wotnych organizacyj na nowym terenie, 
wieki wielkiej energji prezesa Wojeie 
<howskiego oraz staraniem p. Wie-ka, a 
także wybitnej współpracy p. Jedrze ;kiewi 
eza seketa ta jest stale czynna. Ostatnio za 
snó] KPW. edegrał piękną sztuke „Na Za 
wsze”, wykonanie której i reżyserja wypa 
dła dobrze. Na szczególne wyróżnienie za 
służyli obok p. Jedrzejkiewieza t p. Ostro 
wskiej, także pp. Zawisza, Wiącek i Shiz O 
benie dzięki inicjatywie prezesa Wojcie. 
chowskiego, p. Iędrzejkiewicza i prezesa 
RTOKu p. Wodeckiego. teatr KPW ma 
rozszerzyć krąg swego działania, ponad 
ło ma podjąć się współpracy z teatrem 
RTOKu i z tworzącym się teatrem święto” 
krzyskim im. Żeromskiego. 

ki W TOKT! ORRAD GRUPY REGJO 
NATNEJ POSŁĄW I SENATORÓW 
WANT. KTELECKIEGO przewodi:ietwo ob- 
jal wicemarszałek Barański. Po przedysku 
towaniu spraw bezrobocia: szkół rolniczych 
i; spraw samorządowych, omówiono aktu- 
ałno zassdnienia polityczne. 

W wyniku narady postanowionn inter- 
weniować u miarodajnych czynników w Ce 
la zwierszenia tegorocz. kredytów na To- 
hoty mmhliezne w woj. kieleekim vraz upra 
marenia rejestracji nowcpowstających spół 
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— Nie trudź się, moje dziecka -— 
rzekł do niej — pragnę ci zadać jedy- 
nie kilka zapytań. 

— Odna.eźliście może panowie ezło 
wieka, który we mnie uderzył... 

— Niestety, dotąd nie. Zdaje się 
nam jednak. że traciawy na jege ha- 
dy.. Mamy pewne poszlaki... 

— Jakie? 

— Odnaleziono rękojeść noża, uży: 
tego przez mordercę. Obsada ta z z ka- 


wałkiem ostrza, doskonale lączy się z 


drugą połową. znaleziona przy tebie w 
RBois-U'olimbes. Stąd wynika, że wie- 
my, gdzie ów nóż został kupiony. 

— Tak? — zawołała dziew yna. 

— W przeddzień, zanim zbrodnia 
spełniona została — mówił sędzia da- 
lej — nożownik, mający sklep w tym 
domu, sprzedał ów nóż poiniędzy Ó:mą 
a dziewiątą wieczorem. 

— Szczególny zbieg okoliczność i =~ 
odrzekło dziewczę. — I któż był jego 
nabywcą? 

— Jakiś mężczyzna w średnim wie 
ku, nader przyzwoicie ubrany, majncy 
wszelkie pozory  wielkoświatowego 
człowieka. 


"SPRAWIEDLIWOŚĆ 
ZWYCIĘŻA! 


dzielni, które są jednym ze skutecznych ele 
mentów walki z bezrobociem. 

W najbliższym czasie postanowiono od 
być szereg podobnych konferency: w róż 
vych miejscowościach woj. kieleckiego, 
przyczem najbliższe mają odbyć się w Ra 
domiu i Sosnowewv. 

(k) ODRESTAUROWANY GMACH WO 
JEWÓDZTWA. W Kielcach zakończono re 
stanrację zabytkowego gmachu urzędu wo 
jewódzkiego, dawnej rezydencji biskupów 
krakowskich — zbudowanego w 1638 çr 
przez kanclerza Jakóba Zadzika (biskupa 
krakowskiego). Przywrócenia do stanu pier 
wotnego i restauracji gmachu dokonał dr. 
Aleksander Oleś konsenwator  wojewódz- 
twa kieleckiego. Prace malarskie wykonał 
prof. Henryk Czarnecki. artysta — malarz 


z Kiele, zaś budowlane inż. — arch. St. Klo 


nowski. 

W jednej z sal, gdzie po zajęciu Kiele 
przez Legjonów kwaterował w 1914 r. Bry 
gadjer Józef Piłsudski, ustawiono w celu 
upamiętnienia chwili dużych rozmiarów 
popiersie Marsz, Józefa Piłsudskiego. Dla 
ozdoby wnętrza zamówiono w pracowni 
art. — wal. Grota, olbrzymich rozmiarów 
kilim przedstawiający orła państwowego, 
oraz herby miast województwa kieleckiego. 

Restauracji zabytkowego gmach « doko 
nano dzięki iniejatywie i zabiegom obecne 
go woj. kieleckiego dr. Dziadosza. 

(k) WIZYTACJA DYR. FUNDUSZU 
PRACY. W dniach 2 i 3 bm. bawił w Kiel- 
each ełówny dyrektor Funduszu - Pracy, 
inż. Mikołaj Dołanowski, który nrzepro- 
wadził lustraeję wojewódzkiego liora Fan 
duszu Pracy. oraz odbył szereg kcuferen- 
eyi na temat zatrudnienia bezrokninych. 

(k) WICEPREZYDENT M KIELC, 
MIR. MAESTCHE. zrezygnował z» swego 
stanowiska. z dn. 1 kwietnia br. į wyjechal 
do Warszawy. 

P. Maetsche w najbliższym czaste ma 0b 
jąe jedno ze starostw na kresach 


i 


— Ależ to nie on we mnie uderzył... 

— Skąd możesz wiedzieć? | 

— Mimo silnego przestrachu i gru- 
bych eiemn .Ści, widziałam,że mó) za- 
bójca był nędznie odziany. 

— Bard jest łatwo zmier'ć ubra- 
nie. 

— To prawda, lecz nie rozumiem, 
co panowie wywnioskować z tego Tno- 
Żecie? 

— Wynika stąd, iż nie kradzież by- 
ła powodem owej na ciebie napaści. 

— Cóż więc innego mogłoby pwo- 
dować złoczyńcą? 

— Masz może nieprzyjaciśł? 

Lucia się t*imechnęła. 

— Skad mogłabym mieć nieprzy- 
jaciół? Żyję w odosobnieniu. Jestem 
sierotą w przytułku wychowaną.. Je- 
dynym moim znajomym jest mój na- 
rzeczony, nieobecny wlasnie w Parsż1 

— Nie mów*łaś nikomu, że się uda- 
jesz do Bois-Colombes? 

— Nikómn Panna z masażytńa, 


POWIEŚĆ. 


„ dia którego wykonywam roboty, brzy 


szła mnie powiadomić iż będę mvsiała 
odnieść snknię halowa żonie mera z 
Grenne. Nikt nie mógł wiedzieć. a któ- 


Nr 97 


AWI Bo 41 za ma 


MOCNY CHARAKIER 


— Powiadam wam, chłopaki--mowił pan 
Michał Paździora, praktykant szeweki z za 
wodu — że cholernie silny z charakteru je 
atem. Muci to u mnie dziedziezne, poniewaz 
że mój stary także samo eharakterne móc 
posiada. 

„Ferajna“ przysłuchiwała się w milezo 
niu leżąc na tapczanie w pierwszych pre- 
mieniach wiosennego słońca. 

— Ta chałupka — ciągnął pan Michał-—- 
eo ją famielia moja teraz obeciue za.niesz 
kuje, to ją mój stary z grosików pod koś 
ciołem uzbierał. Klientelę miał duże bez te 
dwie ręce eo mu brakują, które jeszcze za 
ruskiego postradał. A wiecie, chlopaki, fa- 
kiem fasonem to się stało? 

Otóż byla wojna z Kitażcem i mojemu 
staremu jedne roke od granatu urwało. Sie 
dzi więc sobie stary w szpitalu i machorką 
się sztacha, gdy nagle wpada na sale sztabs 
kapitan I sztorcuje. 

— Pueować się, takie syny, bo jego wie 
liczestwo car Mikołaj do nas wali! 

Japujece sami, że się chlopy  raczęjl 
szorować do glaneu. Podłogie dawaj zamia 
tać, a także samo okna roztwierać% żeby 
luftu świeżego naleełało 1 było fajne. 

Natenezas przychodzi car. Rezgląda sie 
po sali I mojego starego zobaczył. Wola go 
więc de siebie i pyta: 

— Gdze ty te rękie postradał? 

A méj stary mówi: 


W SPRAWIE KURSÓW DOKSZTAŁCA.- 
JĄCYCH DLA KIEROWNIKÓW ZAKŁA 
DÓW OPIEKUŃCZYCH. 


Statystyka, opracowana na podstawie na 
desłanych przez Urzędy Wojewódzkie spra 
wozdań z działalności zakładów  opiekuń- 
czych, wykazała, że na stanowiskach kiero 
wników zakładów opiekuńczych dla dzieci i 
młodzieży znajduje się jeszeze 248 osoby 
bez kwalifikacyj, wymaganych rezporządzę 
niem o kwalifikacjach zakładów opekuń- 
czych. 

Ponieważ ostateczny termin, dopuszcza 
jący pozostawania na kierowniczych stano 
wiskach w zakładach opiekuńczo - wycho 
wawczych bez wymaganych kwalif'fkacyj, 
upływa z dniem 1 stycznia 1939 r. Minister 
stwo Opieki Spolecznej, pragnąc  umożli- 
wić osobom zainteresowanym zdobtcie u: 
prawiień organiznje w okresie 2 lat rztery 
kursy dokształcające po 3 miesiaca każdy. 


Podania należy nadsyłać do doża 1 ma- 
ja br. i oczekiwać odpowiedzi oezgośred- 
niej na rece peienta, który przed otrzyma 
niem odpowiedzi nie powinien przyjeżdżać 
do Warszawy, o ile nie chee narazić sie na 
niepotrzebny wydatek na drogę powrotna 


rej godzinie tam się udam, - w jakich 
warunkach i którą stroną iść tede. 
Mogłam wziąć powóz, zamiast jechat 
koleją, nie uczyniłam tego wszakże z 
przyczyny, iż toby mnie za drogo 
kosztowało. 

— Rzecz jasua.. — odrzekł nacze!- 
nik policji. 

— Wracamy zatem do naszego 
pierwotnego przekonania — mówi 
sędzia — pomimo to pochodzenie tego 
noża budzi we mnie powątpiewania. 

— Według mnie — odrzekła Łucja 

,— éw nóż niczego nie dowodzi, By! on 
nowy, to prawda, ale złoczyńca mógł 
oddawna posiadać nóż w tym skiep:e 
kupiony, me używające go wcale. A 
być może ukradł go gdzie, lub znalazł. 


Nie wierzero temu panowie. ażehy 
zbrodnia miała być naprzód uplano- 


wana, ażeby jakiekolwiek inne rolud- 
ki nad kradzież skłoniły do niej mor- 
dercę. Nikt mnie nie zna, upewniam i 
ja zarówno z nikim nie mam 
znajomości. — Pracuję samotme w 
mojem mieszkaniu, nie przyjmując u 
siebie nikogo. oprócz mojego narzecze- 
nego, który rea mnie wkrótce pośluhić, 
oraz zacnej matki Elizy, której za- 
wdzięczam me życie, bez jej pomocy 
bowiem byłabym zmarła przy drodze 
w omdleniu Któż więc z jakiejś za- 
wiści lub zemsty mógłby w ten sposób 
przeciw mnie działać? Najmowniej je- 
stem przekonaną, że zbrodnia ta nie 
mogla być naprzód postnowioną. 

* — Ha! zostań pani przy swojero 
zdaniu — rzekł sędzia Śledczy, żegua- 
jąc młodą azwaczkę i odszedł wraz z 


— Wasze wieliczestwo, w bitwie mnie 
urwało. 

— A medal — pyta car — od pułkowni 
ka otrzymal? 

— Nie otrzymał. 

— Nu tak masz — powiada car -- mój 
własny, jak ci pułkownik nic dał. 

I odpiął własny medal i mojemu star 
mu przywiesił grzecznie i tak nowi: 

— Wasze wieliczestwo! A eoty wy mecie 
dali, gdyby ja i drugie rekie postradał? 

— To jaby ciebie — pewiada car — efi 
cerom zrobił. 

— Qficerem? 

Jak te mój stary usłyszał, to chwycił ta 
sak i w try miga drugą ręke sobia ogra- 
bał. Taki zuch był z niego, chłopaki. A 
ja ten sam charakter posiadam. co i on! 

Zapanowała cisza. Koledzy patrzyli na 
p. Michala wzrokiem, pełnym szacuułu i 
tylko pan Wacław Szezypiorski mruknął 
pod nesem: 

—Trzymałbyś te rozmównieę zamknięte, 
kondlu jeden, szewckiem szydiam śmi?"- 
dzący. Jakiem sposobem twój stary mógł 
se drugie łapę odrąbać, o wiele {uż pierw- 
szej nie miał? 

Nastąpił chóralny Śmiech, prezem pan 
Michal, czerwony ze złości, rzucił słąę na pa 
na Waclawa, aby pomścić swój wstyd. 

Sąd skazał go za pobicie na tydzień bea 
wzęlednego aresztu. 


Fm: 


w razie nieprzyjęcia. O ile liczba zakwali 
fikowanych przewyższy pojemność kursu, 
kandydaci będą zaliczeni na kursy następ- 
ne. 

Podania powinny zawierać imię, nazwis 
ko, wiek (datę urodzenia) petenta, ` jego 
przygotowanie szkolne, poparte  Świadee- 
twem i wyliezenie dotychczasowej pracy. 


Do podania należy dołączyć: 1) *wiadec 
two szkolne, 2) świadectwo instytucji, w 
której obecnie petent pracuje, ze stwierdza 
niem zajmowanego stanowiska i zapewnie 
nie dalszej pracy, 8 fotografję (trzy eg- 
zemplarze) 4) pożądana opnja Urzędu Wo- 


- jewódzkiego. Początek kursu przypuszczal 


nie 14 maja br. 

O miejsce zgłoszenia się na kurs. ustało 
nej dacie rozpoczęcia kursu io innych 
szczegółach zostanie każdy kandydat zawia 
domiony oddzielnie pod podanym w poda- 
nin szczegółowym adresem. 


Podanie wraz z wszystkimi załącznika 
mi należy składać do dnia 15 bm. na ręce 
przewcdniezących zakładów powiatowych, 
wzelędnie prezydentów miast, gdzie zasię 
zać mogą również szczególowych inlorma- 
cyj w tej sprawie. 


naczelnikiem policji. 

Łucja, potrzebując widzieć sia z 
paniąAugustą, wsiadła po ich odejścia 
do fiakra, kierujące się w ulicę św. Ho- 
norjusza. Historja o tym wypadku, 
opowiedziar:a przez roznosicielkę chle- 
ba według wskazówek komisarza po- 
licji z Colombes, zostawała w sprzecz- 
ności z opowiadaniem samejże Łuej. 
Przedstawiła ona w najdrobniejszych 
szezególazh swojej _ zwierzchnicz:o 
rzecz całą wobec Amandy i dwóch pa- 
nien z magazynu. Wiedziano przeto o 
usiłowaniu morderstwa, jakiego na- 
rzeczona Lucjana Labroue omal nie 
stała się ofiarą. 

— Jak dobre miałam przeczucie — 
powtarzała z zadowoleniem Amando 
— nie chcące towarzyszyć Łucji przy 
odnoszeniu tej sukni! Byłabym rów- 
nież napewno spotkała się 4 nożem 
mordercy! 

Przy wejściu dziewczęcia dc salo- 
nu, pani Augusta pośli eszyła ku niej. 
ściskając ją tkliwie. Trzy panny obce: 
ne pytały troskliwie o jej zdrowie. 

— Jakże, moje dziecię — pytala 
troskliwie pani Augusta — czy natra 
fiono na Ślady mordercy? e 

— Nie, pani, jestem przekonana iż 
nie odnajdą go wcale. 

— Dlaczego? i 

— Przed chwilą właśnie był u mnie 
sędzia śledczy wraz z naczelnikiem p°“ 
licji. 

d. e. n. 


"zeń świątecznych. 
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POWI 


— Zostaleś, być może, tam przezna- 
«ony? — pytała z trwogą. — Wasz 
pułk ma może stąd wyjść?.. Przysze- 
dłeś, ażeby nas pożegnać?.. O Boże... 
n ja tak byłam szczęśliwą... zobaczyw- 
bzy ciebie, kuzynie!.. 

GHębokie zmięszanie panny Verrie- 
re i jej nagły smutek nie uszły uwagi 
porucznika. Domyślał się po części 
przyczyny tego. Dziewczę zbladło pra- 
wie do omdlenia na myśl o jego wy- 
jeździe. Czuła więc dla niego żywą 
życzliwość, a. może uczucie tkliwsze 1 
głętsze nad przyjaźń... 

— Nie... nie! — odpowiedział z po- 
śpiechem. — Ja nie przychodzę z po- 
żegnaniem. ; 

<= Prawdę mówisz, kuzyniet 

— Przysięgam! 

Dziewczę z ulgą odetchnęło. 

— Ach! „akżeś mnie zatrwożył..— 
wyszepnęła zcicha. 

Vandame spostrzegł, iż chwila była 
pomyślna do wyznania; korzystać 2 
niej należał. 

— Zatrwożyłaś się, kuzynko.. 
powtórzył. — Na serjo się zatrwo- 
żyłaś? sai A 
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ci T.ecz skąd..: dłaczegó? 

Aniela pókraśniała, nie nie odpo: 
wiadając, a jelnak. trzeba było coś od- 
powiedzieć, ponieważ milezenie w tym 
razie bardziej mogło stać się niedy- 
skreine niż słowa. 

— Zatrwożyłam się przewidywa- 
nem niebezpieczeństwem —. odrzekła. 


na- usposobienie człowieka 


Słynny dr. L, Landone, badający wpływ : 


kolorów na usposobienie człowieka przeprę 
wadzał swe doświadczenia na dzieciach w, 
ten sposób, że je umieszezał w pokojach, 
różnemi kolorami oświetlonych. Wyniki 
byly hastępijące: EA 

W pokoju:czerwonym powiększał się a- 
petyt, przyspieszała czynność serca. a wy' 
dajność pracy się podwoiła. 

W świetle żółtem pracowały o 50 proc, 
lepiej, a co ciekawsze, że dzieci niegrzeczne 
kłótliwe zachowywały”się zupełnie przy‘ 
kładnie. -- > z 

W- pokoju wylepionym tapetą czarną i 
7 zasłonami cieomaemi bvły ponure, zgry 
źliwe, niechetnie pracowały i skarżyły sią 
na różne dolegliwości. 


— Skutki wojny bywają tak dla cie- 
bie, kuzynie, jak i dla wszystkich 
straszne... Jadąc tak daleko czyż moż- 
na ręczyć, że się powróci? Bóg łaskaw, 


„że nie zostałeś wezwany. 


- nie... zażą : l 
— Qbecnie?.. gdy lada chwila mege 


-— Śmierć na polu bitwy — rzekł-— 
Vandame — jest chwilą najchwaleb- 
niejszą w służbie żołnierza.. w tej 
służbie szlachetnej, wynikającej z po- 
święcenia i ofiary dla własnego kraju. 


— Niezaprzeczenie szlachetna ta 
służba, lecz pełna miebezpieczeństw. 
Dlaczego ją sobie obrałeś, kuzynie? 

— Ponieważ jest najpiękniejszą ze 
wszystkich... w dziwny sposób pocią- 
gała mnie zawsze ku sobie. | 

— Ależ dlaczego do artylerji? 


— Dlaczego?.. Służy w niej kwiat 
naszej młodzieży do której należeć, ja 
ko uczeń szkoły politechnieznej, mia: 
łem wszelkie prawo. 

Aniela, opuściwszy głowę, 
mała się. 

— O czem myślisz, kuzynko? — za- 
pytał ją Vandame po chwili. 

— Q tem, co powiedziałeś. Niə 
mógłbyś usunąć się z wojska zupel- 
zażądać uwolnienia? 


zadı- 


"być wezwaty do odbycia kampanj: 
Nie! to niepodobna... Oskarżonoby 


mnie o tchórzostwo, sądzono, że uciec- 


kam przed niebezpieazeństwem. 


W. barwie niebieskiej były spokojne i, 
poważne, w zielonej były bardzo pracowite |. 


„I wytrwale. . 
Co do barwy czerwonej, to jednak dłuż- 
*sze przebywanie w takim pokoju działa 
szkodliwie, podnieecająco .na cały system 
i Nerwowy. s 


AAA f 
Czy wiecie że 


Nowy Jork wraz ze wszystkiewi swemi 
zabytkami sztuki, zakładami przemysłowe- 
mi i innemi instrukejami, przedstawia war 
tość 30 miljardów dolarów. Rzym oceniają 
Amerykanie tylko na 3 miłjardy dolarów. 

—0)0— 
Ofiary 

Ko kasy chrześcijańskiego towarzystwa 
dobroczyaności w Sosnowcu na ręce ks. 
kanon. Fr. Raczyńskiego na święcore dla 
najbiedniejszych złożyli pp: Kazinierzo- 
stwo Zielińscy zł 80, Stanisławowstwo 
Słażałkowie zł. 2%, Antonina Gostomska 
zł. 10, Jan Lisowski zł. 6, J. Olszewscy zł. 3 
Frączkiewiez zł. 3, W. N. zł. 8, W. N. zł. 8. 

„Do kasy Towarzystwa  szpitaia dla 
dzieci ofiary, złożyli pp.: dr. Wierzbiccy 
w. 3, zamiast udziału w podwieczorku, p. 
Wincentyna Zarzycka i mgr. Jerzy Za- 
Tzycki po zł. 5, zamiast życzeń świątecz- 
nych. Dr. Nasiłowscy zł. 10, zamiast ży- 


—- Byłoby to niesłuszne oskarżenie. 
— Wszelkie pozory jednak świad- 


czyłyby przeciw mnie w takim razie. 


— A gdybym ja cię o to prosiła, 
kuzynie? 

— Ty?! — zawołał Vandame, 

— Tak... ja! Czyliż ma moją prośbę 
olpowiedziałbyś odmową? 
"Porucznik utkwił wzrok w zbladłej 
i zmienionej twarzy córki bankiera, a 
pochyliwszy się, ujął jej rękę, mówiąa 
wzruszonym głosem: 

— Posłuchaj mnie, kuzynka... po- 
słuchaj, droga, ukochana... Chcę, aby £ 
czytała w mej duszy, jak w swojej 
własnej... Pragnę odsłonić ci me serce, 
wyznać tajemnicę... Kocham!.. 

Tu razerwał. 

— Kochaszł.. — powtórzyła z nio- 
pokojem Aniela. 

— Kochum... a raczej uwielbiam 
całą potęgą mego istnienia dziewczę 
miode, piękne, a czyste jak anioł Być 
przez nią kochany, byłoby dla manie 
takiem szczęściem, iż to snem mi się 
wydaje! Jeżeli ów sen jest tylko kłam 
liwem złudzeniem” jeżeli on nigdy, 
urzeczywistnionym być nie może, le- 
piej, ażebyn. opuści Francję, uniósłszy, 
z sobą mą rozpacz, i poszedł do Ton- 


„kinu w chwalebnej śmierci sz:kać za- 


pomnienia! 

— W śmierci... o Boże!.. w Śmier- 
ci. — pow'órzyło dziewczę ze drże- 
niem. 

— Czyż nie lepiej sto razy umrzeć, 
niż żyć bez nadziei, w cieżkiem osa- 
motnieniu? — zawołał Vandume. 

— A gdyby był nawzajem kocha- 
ny? szepnęła tak cichym głosem, jak 
powiew wietrzyku. 

— Gdybym był przez nią kochany.. 
a! wszystkoby się natenczaą zmieniło! 
Nie wahałbym się poświęcić dia niej 
cbranego przez się zawodu .. Tak, wo- 


_lałbym to stokroć uczynić, ni: widzieć 


jedną łzę w oku uwielbianej. Skąd 
jednak mogę wiedzieć, że ona podziela 
mą miłość? 

— Czemuż nie zapytasz jej o to? 

Otrzymawszy tę tak 
odpowiedź, Vandame zawołał: 

.— A więc ja pytam ciebie!. ocze- 
kuję z ust twych wyroku, jaki o mo- 


uprigruoną . 


Str. 7 


jem życiu rozstrzygnie, porieważ ta, 

tórą kocham... ty jesteś!., O! ty dob- 
rze wiesz o tem, Anel.. Nie byłabyś 
kobietą, gdybyś tego nie odgadia! 
Cheiałem ci to wyznać oddawna... bra- 
kło mi jednak odwagi... Dziś wszakże, 
po wyrazach, wygłoszonych przez cie- 


bie przed chwilą... milezeć dłużej nie 
. mogę... nie powinienem... 


Proszę więc, odpowiedz mi z całą 
otwartością. a nawet chociażby i okru 


cieństwem, bez obawy złamania mi _ 
"serca, czyli uczuwasz dla mnie jedynie 


tkliwą przyjaźń siostry, kuzynki i ni« 
gdy nie zdołasz mnie obdarzyć g!yb- 
szem, gorętszem uczuciem? odpo- 
wiedz... ja chcę to wiedzieć! 

Nie usłyszysz najmniejszej skargi 
z mej strony, znajdę siłę do ukrycia 
w sobie mojej boleści, lecz zamiast 
czekać natenczas rozkazu wysłaLia 
mnie na Wschód, sam tego zażądam, 
pobiegnę szukać tam zapomnienia ua 
polu śmierci. ł 


— O! nie... — zawołało dziewczę z 


uniesieniem. — Nie... nie odjeżdżaj... 


ja nie chcę... ja nakazuję ci czymć coś 
podobnego! 

Młody oficer uczał, jak nieznana 
dotąd, a błoga radość napełniła mu 
duszę, RE 

— Zakazujesz mi jechać?. — po- 
wtórzył, rozpromieniony . szczęściem, 
niosąc do ust drobną rączkę ukochanej 
i okrywając ją pocałunkami. 

— Tak.. zakazuję ci... zabraniam! 
— odpowiedziała. 
Och! czyliżeś dobrze zrozumi»ła, 
że ów zakaz jest to wyznanie z twoj 
strony? Czy pojmujesz droga... uwwi= 
biana... że rozkazująe mi zostać, mić- 
wisz zarazem: „Ja kocham ciebie? 


— Tak... kocham.. —  szepręłu 
dziewczę. =o: 

'— I przyrzekasz, iż będziesz mnia 
zawsze kochała? <= wołał ' Vandama 
w zachwycie radości: ir 

$ d. €. n. 
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DZIAŁ URZ DOWY 


KIELECKI OKRĘGOWY ZWIĄZEK 

PIŁKI NOŻNEJ CZĘSTOCHOWA. 
AUTONOMICZNY PODOKRĘG ZAGŁĘ- 
BIA DĄBROWSKIEGO W BĘDZINIE. 

Adres sekretacjatu: H. Gwóżdź, Będzin 

ul. Cyukowa 13. 
Komunikat Zarządu Nr. 10. 

1, BEAT sie KS. „Bałtyk“ Bot rowni- 
ki, D. K. S. Dobieszowice i TQ. „Sokół* 
Dąbrowa, do uzupełnienia podanych skła- 
dów zarządu podaniem wieku i zawodu 
członków zgodnie z Komunikatem Zarzą- 
du Nr, 6 pkt. 3 z dnia 7. 8. 86 r. s 

2. Wzywa się ŻTGS. „Hakoach“ Bedzin 


do podania nazwiska Kierownika Sporto- 


wego oraz uzupełnienia podanego składu 

Zarządu podaniem wieku i zawodu [o32c26 

gólnych członków, zgodnie z Kom. Zarzą- 
Nr. 6 pkt. 8 z 7. B. 36 r. 

3. Wzywa się KS. „Kazimierz“ do uzu- 
pełnienia podanego składu Zarządu poda- 
niem składu Komisji Rewizyjnej. , 

4. Wzywa się Strzelecki KS. Sosnowiec 
do uzupełnienia podanego składu Zarządu 
podaniem wieku i zawodu Ich Kierownika 
Sportowego. W związku z powyższemi 
trzema punktami przypomina się klubom 
o obowiązku czytania i nabywania Komu- 

ikatów du, jak również i Wydziału 
Gier i D aż A GER ukazują Się w 
prasie „Expres ebia“. ; 

5. Podaje się do wiadomości ŻKS. „Sam 


son“ Modrzejów, że pismo Ich z dnia 2. 4 
86 r. L. 35/36 — zalatwione odmownie. - 

6. Podaje się do wiadomości, KŚ, , Sol- 
vay“ Grodziec, że Kiel, OZPN. Czestocho- 
wa listem .z dnia 23.8. 36 r. D: 19$ zawia- 
domił nas, iż Zarząd Okręgu podzielając 
motywy Zarządu Podokręgu odrzucające 
protest Solvayu na zawody z Brynicą nie 
znalazł podstaw do uchylenia uchwały 
Zarządu Podokręgu Zagł, Dąbrowskiego i 
postanowił odwołanie KS. „Solvay“ Gro- 
= z dnia 9.12. 35 r. L. 171/85 nie uwzglę 

nić. 

7. Podaje się do wiadomości klubom 
klasy „A“, że Policyjny Klub Sportowy 
zrezygnował z rozgrywek mistrzowskich 
rendy wiosennej, W terminach losowa- 
nych zawodów z tymże klubem, kluby mo 
gą urządzać zawody koleżeńskie. 


8. Podaje się do wiadomości zmiany a- 
dresów: a) KS. „Bałtyk Bobrowniki WP. 
Andrzej Konicczek, Bobrowniki k/Będzi- 
na, ul. Kościelna Nr. 122; b T. U.R w 
Gołonogu WP. Stanisław Wiecek, Goto- 
nóg. kol. Działki dom Michalika; © D. K. 
S. Dobieszowice WP. Buchta Antoni, Do- 
bieszowice, poczta Bobrowniki k-ledzina, 
ul. Kościuszki Nr. 79. A . 

9%. Podaje sie do wiadomości, 14 Kiel. 
OZPN. Częstochowa listem z dnia 23.3. 36 r. 
L. 166/36 zawiadomił nas, że PZPN. posta- 
nowił: a) zdyskwalifikować dożywo'nio p. 
Zysmana Lichtensztajna z Bedzina b. 
członka ŻTGS. „Hakoach* Będzin, a Świa 
dome podstepne zredagowanie i polnisa- 
nie sfingowanego kontraktu na blankiccie 
firmowy ŻTÓS. „Hakoach* Będzin z ma-- 
nagerem FC Wien w. celu przysporzenia 
temn ostatniemu zysków materjalnych o0- 
raz wystąpić do Związku Polskich Związ- 
ków Sportowych o rozszerzenie ra wszyst- 
kie gałczie sportowe dyskwalifikacji. b) 


* adstapić nismo p. Z. DLichtensztaina z dnia 


30 stycznia 1036 rokn Związkowi Austriac 
kicmu. celem wystapienia na drogę sądo- 
wą przeciwko p. Lichtensztajnow: a zapła- 
cenia odszkodowania ; 

Równocześnie Zarząd PZPN. ostrzega 
raz jeszcze przed niebezpieczeństwem i nie 
dopuszczalnością posługiwania się przez: 
kluby, zawierające kontrakty z drużyna-. 
mi zagranicznemi, manageran:i najczę- 
ściej nie mającymi nie współnego z pilkar- 
stwem i jego interesami ideowemi. 

10. Podaje się do wiadomości wykaz 
zadłużeń klubów na dzień 3.4. 36 r.: 


1. Zagłębie — grzywna 1 zł, 2. Brygada: 
— grzywna 1 zł. 3. Gwiazda, Będzin — za% 
legło 2.08 zł. 4. Kinereth — grzywna 88 zł 
składka 14 zł, wpis 10 zl, razem 57 zl. — 
5. Placówka — grzywna 1 zł. 6. Samson 
— grzywna 5 zł. T. Saturn—grzywca 4 zł. 
8. Sosnowiec — grzywna 1 zł. 9. Golonóg 
TUR — grzywna 1 zł. 10. D. K S. — 
grzywna 150 zł, porto 0.56, razem 205 zł, 
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1. Jaworznik — grzywna 12 zł, składka 
M. taseyle 13, razem 32 zł 12. Kratt Si- 
— ba ae 1 al 138. Nordja — grzywna 

Sumeleo Łagisza — grzywna 450 

„ dla sedziego 450. razem 8 zł. 15. TUR 

bkowice -- grzywna 8 zł, składka 4 zł, 
wpis $. razem 17. 16. Zw. Strzelecki Niwka 
— grzywna 1 zl. 

J-dnoeześnie zawiadamia się wyżej Wy- 
unenioue kluby, że o ile do dnia 15.456 x. 
wixcznie nie uregulują swych zadłużeń, to 
z dniem tym zostaną automatycznie zawie 
BZUHO W prawach członka. 

l. Wzywa sę kluby do wpłacenia w 
$rmii'e de dnia 15 kwietnia 1936 roku 
Tej raty składki członkowskiej. a miano- 
wieio Klasa A — 25 złotych, klasa R — 
15 zł. klasa C — 8 zł. Sumy powyższe mu- 
s»ą być wpłacone do kasy Podokregn eze- 


kięm PKO. Nr. 301.488 w powyżej poda- 
nym terminie pod rygorem auwmatycz- 
nego zawieszenia w prawach członka i we 
xyfikowania zawodów mistrzowskich wal- 
kowerami. 

12. Podaje się do wiadomości, że następ 
nym Komunikatem opublikowane zostuną 
kluby, które zostały zawieszone w pra- 
wach członka za nieuregulowanie swych 
zobowiązań w stosunku do Podokręgu i 
klubów. Z klubami zawieszonemi nie wol- 
no rozgrywać żadnych zawodów. Klub, roz 
grywający zawody będąc zawieszonym, jak 
również klub, który rozgrywa zawody Z 
klubem zawieszonym, będzie karany suro- 


wą grzywną. 
(7 WŁ. WÓŁSKŁ 
WóżDŹ. 


Prezes 
Sekretarz > H. GY 
Będzin, dnia 7 kwiemia 1936 roku. 


Welg: üo i Moszkowicz mistrzami Sląska 
Finały indywidualnych mistrzostw 


Przy bardzo malem zainteresowaniu ze 
strony publiczności odbyły sie w niedzielę 
wieczorem w sali Powstańców zawody fina 
lowo. A 

„Przyniosły one w rezultacie 6 tytułów 
mistrzewskich KS. Ruchowi z. Wielkich 
Hajdnk, a dwa tytuły Makkabi z Sosnow 
ea. , 

Waga musza: młody i obiecujący Jasiń 
ski (Ruch) zwycięża na punkty rutynowa- 
nego Pawlice (PKS) Katowice. 

Waga kogucia: Welgrun {Makkai So- 
sanowiec) zwycieża Janasa (Slavia). Wel- 
zrnn był przez pierwsze trzy rundy w ata 
ku, podczas gdy Ślązak ograniczył sie tylko 
do defensywy. Zasłużone zwycięstwo od- 
niósł Sosnowiczanin. 

Waga piórkowa: Korzeniee po  tsrzyd- 
kiej i ehaotycznej walce zwycieżą na punk 


_ ty Kowalczyka (Strzelec Nowy Bytom). 


Waga lekka: Była to najpiekniejsza 
wałka wieczoru, w której Manecki (Rncht 
zwycięża niespodziewanie  rntynowanego 
Matnszczyka (PKS). 

W wadze półśredniej Binick (Rach) wy 
punktował mlodego i dobrze się zapowiada 


jącego Biskupa (PKS.). 

W wadze średniej spotkał się  Rusecki 
(Sirzelee Nowy Bytom) z Kurką (24 Orze 
gów). Obaj zawodnicy nie mają pojęcia c 
boksie, a zwyciężył Kurka przez k. 0. 
pierwsżćm starciu. 

W wadze półciężkiej Moszkowiez (Mak 
kabi Sosnowiec) w pierwszem starciu przez 
k. o. bije słabego Wiechowskiego (Lipiny). 

W wadze ciężkiej Wrazidło (Ruch) w 
pierwszew stareiu przęzi techniczny k. 0. 
zwycięża swego kolegę klubowczo Nawra- 
ta 

Welgrün į Moszkowiecz wykazal, fe SR 
pełnowartościowymi zawodnikami. Fo też 
życzyć im należy dalszych sukeesćw na 
mistrzostwach Polski, do których u*ewąt- 
pliwie staną. 

Tytuły mistrzów Śląska na rok 1826 zdo 
byli więc: W wadze muszej: Jasiński 
(Ruch); w koguciej: Welgviin (ilasabi) 
Sosnowiec; w piórkowej: Korzeniec Rueb) 
w lekkiej: Manecki (Rach); w połż spa taiej 
Bieniek (Ruch; w średniej: Kurka (Orze- 
gów); w półeiężkiej: Moszkowicz (Aiskabi 
Sosnowiec); w ciężkiej Wrazidiy (Riel). 


s 
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Mistrzostwa piłkarskie podokręgu częstachwskiego 


Rozpoczęły się mistrzostwa kłasy A pod 
okregu częstochowskiego. 

Brygada — Wiktorja 2:% (9:6). 

Brygada wystąpłia w najsilniejszym 
składzie, mimo to z trudnośna pokonala 
Wiktorję złożoną z samych młodych gra- 
czy. Przebieg gry by? spokojny i upłynął 
"pod znakiem zdecydowanej przewagi Bry 

gady. Wiktorja poważnie zagrażała jotne- 
3 o 
Q OPIEKĘ NAD BOISKIEM 
W CZELADZI. 

Ogrodzenie boiska sportowego w Cze- 
ładzi znajduje się w opłakanym stanie— 
Parkan od strony zachodniej jest już nie- 
ma] zupełnie zniszczony i należałoby po- 
myśleć o zastąpieniu go nowym, wzgled- 
nie o przeprowadzenin gruntownego re- 
montu. 

Kluby sportowe przystąpiwszy do pier- 
wszych rozgrywek piłkarskich musialy z 
własnych funduszów przeprowadzić  ezę- 
ściową reperację parkanu. 

Obeenie rozpoczęte zostały rozgrywki 
mistrzowskie, więc slaby parkan nie wy- 
trzyma naporu „kibieów* i może przy naj 
bliższej sposobności runąć. Nie można rów 
neż pominąć milezeniem sprawy wykoń- 
czenia szatni sportowej na boisku. ` 

Szatnia taka jest koniecznie potrzebna 
sportowcom. 


LIGOWY DĄB W BĘDZINIE. 
Będziński Hakoah zakontraktował na Ju 
tro benjaminka ligi państwowe; KJ. Dąb 
z Katowie, który wystąpi w reprezentacyj 
nym składzie, a mianowicie: © Fawłowski, 


Kolarz, Krawiec, Dytko, Herman H Bit- 


ner, Kestner, Konecki, Sokierad, 
Herman I. 

Zawody powyższe odbędą się na mwxzebu 
dowanym boisku o godzinie 16. O godzinie 
14.30 przedmecz juniorów CKS. — Hako 
ah. > 


Kłoda, 


X PING — PONG. Związek strzelecki 


Sosnowiec — miasto rozawro} mecz ping — 
PRZYCHODNIA 


LECZNICZA 


chorób wenerycznych ł skór. „Pomoc” 
SOSNOWIEC, SIENKIEWICZA 17-a 
Czynna: 1-1 i 5-8 pp, w święta: 11-1 
Wizyta 5 złotych. 

Samana EYE TWE TCC ORZEC 


Wydswsa kieleną Moasizorska 


mi wypadami. Bramki zdobyli: Heine Í 

Florjan. Sędziował p. Piotrowski. 

ae (Zawiercie) — Turyści (Częstocho 
wa 6:2 (5:0). 

Nsepodzzewane zwycięstwo Warty było 
dziełem doskonałego gracza Miąski, który 
w ciągu 8 minnt strzekł 5 bramek. 
Czestechówka (Częstochowa) — Myszków) 

:2 (3:2). 
g—— 
pongewy z KSM. z Pogoni. Wygrała druży 
na KSM. w stosunkmn 4:8. 

X REWANZOWE zawady z 8 ZNA. W 
SOSNOWOU. Pia 4 bm. odbyły sę zawo- 
dy 44 ZDH. z 8 ZDH, które zakańczyły sią 
udałym zresztą rewanżew 44 drużyny. W 
koszykówkę pierwszy zespół «4 wygrał 
18:4 zaś drugi 30:0. 

W siatkówkę peirwszy zespół „Ósemki“ 
pokonał 44 ZDH., za co „prusacy” zrewan 
żowali się bijąc ich drugi zespół. 


MAIESTE EA KKA 


Matki i wythowawczynie 


WYDAWNICTWO „HAWU* 
WARSZAWA, KRÓLEWSKA Nr. 28 
poleca następujące pomoce: Nauka— 


bawa. 
£ Umiem układać i czytać. Cena zł. 2 
elen k ten i rachować SA 


eograficzna politycz- 
Y nah = uropy 
4. Jak się bawimy? Zbiór piosenek, 
asonyei z zabawą i grami „8 
szystkie wymienione wyżej pomo 
ce, oprócz wartości swej w dziedzinie 
nauki przedszkolnej, są mile widzia- 
nemi przez dzieci zabawkami, bn-- 
dzącemi zainteresowanie i ożywienie. 
Tam gdzie Matka musi zastąpić nau- 
czycielkę, wychowawczynię, tego ro- 
dzaju pomoce są nieodzowne. 
Prospekty i katalogi na żądanie. 


Kupon ulgowy 


ważnia czytelnika „Expresu Za 
ebia“ do korzystania z 20 proc, va- 
batu z cennika Wydawnictwa „HA- 
WU“, Warszawa, Królewska 25. — 


PEN ý w 
FABR. CHEM. FANM..AD. KOWALSKI” WARSZAWA 


Drak. „Expres Zagłębia” 


x TANE TPR WWDE DAE TESTY DT 


DZIŚ 
Baj Bij Dramat według powieści CONAN DOYLD'A pt. 


d GE B 
KING 


Palace 


Dziś! 


KINO 
ZAGŁĘBIE 


EDE 


Ws 


TO POMOŻE 


Poeta: — Piszę do później godziny 
w nocy, a potem nie mogę zasnąf. 

— Przyjaciel: — Na to jest rada: 
przeczytaj sobie to, coś napisał. 


PODOBNO 


Dwaj kupcy spotykają się na ulicy. 

— Słyszałem — mówi jeden z nich 
-- Że podobno twój szwagier, Moriek 
Goldberg, zarobił ostatnio sto tysięcy 
złotych na futrach? 

— To trochę nieścisłe — odpawia- 
da zapytany — przedewszy stkiem on 
nie jest moim szwagrem, nie Nazywa 
się Moniek, tylko Abram, i nie Gok- 
berg, lerz Silberstein. Zarobił nie ostat 
pio, ale przed trzema laty, i me sto 
tysięcy, a tylko tysiąc złotych i nie na 
futrach, ale na manufakturze, wkońcu 
nie zarobił, ale stracil... 

— No tak... przecież mówilem ci, że 
podobno... 


esoty jack ko 


TEMPO 


Dziennikarz, który zwiedził An:e- 
rykę, opowiada o nadzwyczajnem tem 
pie pracy, jakie tam zauważył: 

kk Wyobraźc: e sobie, w pobliżu me- 
go hotelu zrana położono kamień wę- 
gielny pod budowę browaru, a wieczo- 
rem wyrzucono już pierwszego pijaka. 


CADA FPT Zm ATW TAU IL WATA Zal 2 Tw wkm kn 


Sosnowi»* Teatralna 1. 


y Jedynie dobre oświetlenie okien 
wystawowych, przysporzy klijen- 
tów co zapewni powodzenie i roz- 
wój przedsiębiorstwa. 


Bezpłatnych porad, 
okna wystawowe udziela 


_ ELEKTROWNIA OKRĘGOWA 
w derak Dąbrowskiem S. A. 


Największa kreacja artytyczna 


Elżbiety Bergner w time 


Marzące usta 


Nadprogram Tygodniki Pata 


jak oświetlać 


OSTATNI DZIEŃ! 


ćziowiek -WIIK 


W roli tytułowej genjalny aktor charakterystyczny 


Henry Hull i Warner Oland 
— 28 ©) mm  Niebywała emocja! 


WKRÓTCE największy polsxi film pat >tyczny „RÓŻA” 
BBBZABA|_|_|____ s. eromskiego. P> Teding 


poean 


Dziś! 


Początek seansu o godz; 6:60, bilety od 25 groszy 


WOZEK ZADORA EZIO 


DZIŚ. I DNI NASTĘPNE! 
Sensacja! 


Emocja! 
Humor! 


eń Tajemnica expresu Nr. ; 


to film, : który ogląda’ się z zapartym od dechem. 
róli głównej: MARY CARLISE i urocza UNA MERKEL. 


NADPROGRAM: Dwuaktowa komedja p.t. „CZWORACZKIE i Ty- 


rodniki Pata. 


" Początek I seansu o godz. 11.80, 


DROBNE OGŁOSZENIA 
E EE ER EE 


POSADY I PRACE 
EENET T EES 


POTRZEBNY zdolny ondułator (ka) i fry- 
zjer męski. Wiadomość filja „Expresu“ 
Grodziec. 


KUPNO I SPRZEDAŻ 
ETE TESE A SASA CK 


CEGŁĘ maszynową w dobrym gatvnkm 
sprzedaje cegielnia parowa Rak, Mała 
ria Górny Slask.. í 


rE Em Wiadomość telefon ADO 0 
BIURKO mahoniowe Ana, pezan 
nowy, szafa, bieliźniarka, trzy obrazy 0- 
lejne tanio sprzedam. Sosnowiec. Narutowi 
cza 6, Hadra o- 

SPRZEDAM dom z ogródkiem. "Bielowize 
na koło Ząbkowie, Sokólsk. __ 
SPRZEDAM owocarnię. Sosnowiec, Nara- 
towicza 20 róg Kaliskiej, Musal 


LOKALE 
EEA EITS 


MIESZKANIE pojedyńcze do wynajac 
Kordonowa 4 w Sosnowcu. Gospodarz. 


ZGUBIONE DOKUM ENTY 


UNIEWAŻNIAM skradziony dowód 0804 
bisty kolejowy Nr. 56659, wydany ` prze% 


* dyrekcję w Radomiu. Posiadacz takoweg9 


zechce zwrócić za wynagrodzeniem Đ®er- 
gjusz Michalczuk, Strzemieszyce, ul. -8 
Listopada 9. 

ANTONI PRZYBYŁEK ; zgubil I dowód. o 
gobisty wydany przez gminę. Grodziec._ e 
STASTURKA JAN zgubił książkę udzia 0 
wą Spółdzielni Spożywców na Niemcać” 
którą unieważniam. 


RÓŻNE 


Rogać 


ZA długi mojej żony Michaliny iaden 


kiej z domu Janiezków nie odpo 
Józef Rogacki. 


Redakter odp. Tadensz Lipski 


